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Przemysł chemiczny wykonał plan na r. b 

Huta »Batory«

wartości
Planu produkcyjnego na r. 1951 zło-ok. 300 ton barwników, przeszło 100 miliardów jednostek penicyliny, ok.

Wręczenie Nagrody Pokoju

Pragnąc uzyskać jak najlepsze wa-

simusa Józefa Stalina dodatkowe
Przemysł chemiczny prawidłowo re­alizuje wytyczne Planu 6-letniego. W wyniku tegorocznych osiągnięć produkcja przemysłu chemicznego będzie wyższa w stosunku do roku

47 zakładów włókienniczych

rozpoczęło produkcję 3-go roku 6-Iatki

Przemysły; barwników i półfabry­katów, farmaceutyczny, gumowy, farb i lakierów, gazów technicznych już Wykonały roczne plany produkcji. /W najbliższych dniach zakończą re­alizację planu rocznego przemysł syn-

tezy chemicznej oraz przemysł włó­kien sztucznych i papierniczy.Przedterminowe wykonanie planu stało się możliwe dzięki wprowadze­niu nowej techniki i mobilizacji za­łóg robotniczych najważniejszych za-

głównej mierze postępującej stale me­chanizacji procesów urabiania i za­ładunku węgla. Górnik Ossowski, pra­cując kombajnem osiągnął ostatnio rekord wydajności, wydobywając 35 ton węgla na roboczodruówkę.

8 dalszych powiatów 
wykonało roczny plan
■ 17 bm najlepsze wyniki w plano­wym skupie zboża uzyskali chłopi z Woj.: szczecińskiego, koszalińskiego, zielonogórskiego i wrocławskiego.W dniu tym 7 dalszych powiatów

Na odcinku techniki wyraziło się to głównie w uruchomieniu produk cji włókien syntetycznych, produk-
sprawców, intensyfikacji produkcji penicyliny, -produkcji celulozy wi­skozowej oraz w znacznie zwfęk-
kauczuku i makulatury zamiast ce-

cania rocznego planu skupu zboża i zostało zwolnionych z miarek i odsy-

17 bm- dalsze powiaty, a mianowi­cie: Rawicz w woj. poznańskim, Szcze cińek w woj. koszalińskim, Pyrzyce i -Wolin w woj. szczecińskim oraz Cieszyn. Częstochowa, Gliwice i Pszczyna w woj. katowickim wykona ły roczne plany skupu zboża w 100

Największe zakłady przemysłu che­micznego jak: Zakłady Przemysłu Azotowego im. F. Dzierżyńskiego w Tarnowie. Zakłady Przemysłu Azoto­wego, ;,Chorzów", Widzewskie Zakłady Włókien Sztucznych, Zakłady Prze­mysłu Gumowego „Stomil“, Zakłady Przemysłu Farmaceutycznego „Tar- chomin“ i Zakłady Przemysłu Barw­ników „Boruta“ wykonały zadania planu rocznego jeszcze w listopadzie i w początkach grudnia.

Usprawnienie zaopatrzenia wsi w towary przemysłowe

Uchwała Prezydium Rządu
Dla zapewnienia wsi właściwego pod względem ilości i jakości zaopa­trzenia w artykuły przemysłowe oraz w celu stworzenia warunków sprzy­jających rozwojowi wymiany towaro­wej pomiędzy miastem a wsią, Prezy­dium Rządu powzięło w tych dniach specjalną uchwałę.

■ W myśl uchwały towary przemy­słowe dostarczane na potrzeby wsi będą ściślej niż dotychczas dostoso­wane pod względem asortymentu, ja­kości i ceny do potrzeb ludności wiej­skiej. Zostanie m in. rozszerzony a­sortyment produkowanych na potrze by wsi tkanin- wełnianych, bawełnia­nych oraz chustek. Zakłady produk­cyjne nastawią się na dużą różnorod­ność tych artykułów.. Uruchomi się odpowiednią ilość za. kładów przemysłu terenowego, pro­dukujących artykuły gospodarcze dla .Wsi. Ponadto w określonych woje-, wództwach*  niektóre zakłady drobnej wytwórczości rozpoczną wyrób kon­fekcji związanej ściśle z regionalnymi upodobaniami i w szczególności o­dzieży przydatnej w gospodarstwie ¡wiejskim.Zakłady przemysłu kluczowego, pro Bukujące przedmioty bezpośredniego

spożycia, nawiążą ścisły kontakt z ogniwami CRS „Samopomoc Chłop­ska'1 w celu pełniejszego uwzględnia-
powiatowych związków gminnych spółdzielni.

Część materiałów budowlanych (ce­gła, dachówka, papa itp.) zostanie wydzielona z planów terenowych na zaspokojenie najkonieczniejszych -po­trzeb wsi. Przewiduje .się- również zwiększenie produkcji materiałów bu dowlanych z surowca lokalnego.Nad rozdzielnictwem masy towaro­wej dla wsi i miasta, dokonywanym na szczeblu województwa i powiatu, czuwać będą rady narodowe.

Tegoroczne osiągnięcia uniezależnia ją nasz kraj coraz bardziej od impor­tu barwników, celulozy, penicyliny, medykamentów i innych produktów chemicznych, powiększają coraz wi­doczniej wkład i udział produkcji chemicznej w eksporcie polskim.
Zwycięstwo załóg 
przemysłu graficznego

Na 35 dni przed zaplanowanym terminem wykonały zadania produk­cyjne na. r. 1951 zakłady podlegle Centralnemu Zarządowi Przemyślu Graficznego, osiągając o 20 proc, wyż­szą produkcję, niż w r. ub. Równo­cześnie zaoszczędzono poważne ilości papieru i materiałów pomocniczych wartości 400.000 zł.'18 bm roczne plany wydobycia wę­gla wykonali górnicy kopalni „Za- b.rze — Zachód" i kopalni „Szombier­ki". Górnicy kopalni „Zabrze — Za­chód“ zawdzięczają swój sukces w

terminowej realizacji zadań produk­cyjnych na br. zameldowały już za­łogi 47 zakładów. 17 bm. zakończyła realizację rocznego planu produkcji załoga ZPB im. Dzierżyńskiego w Ło­dzi, która zdobyła zaszczytny tytuł najlepszego zakładu przemysłu włó­kienniczego. O wykonaniu zadań pla­nu rocznego zameldowały ostatnio również: ZPW im. Łukasińskiego i ZPW im. Niedzielskiego. ■*

Uroczystość wręczenia Wandzie Jakubowskiej, twórczyni, filmu -„Ostat­ni Etap“, Międzynarodowej Nagrody Pokoju odbyła się w Uniwersytecie Warszawskim. Na uroczystość przybyli przedstawiciele Światowej Rady • Pokoju: Mario Socrate, literat włoski. Bella Hleś, literat węgierski i Nico­las Guillen, poeta kubański, członkowie .PKOP. czołowi działacze ruchu ■■ pokoju stolicy i młodzież. Na zdjęciu: Mario Socrate wręcza Wandzie Ja- • kubowskiej Międzynanarodową Nagrodę Pokoju.Foto CAF Zd2. Wdowiński.

Zakończenie dyskusji w Komisji Politycznej ONZ
nad rezolucją 3-ch i poprawkami ZSRR

PARYŻ (PAP). — Na posiedzeniu Komisji Politycznej ONZ omawiano kolejność rozpatrzenia wniosku radzieckiego w sprawie agresywnych dzia­łań i ingerencji St. Zjednoczonych w wewnętrzne sprawy innych państw.

W świątecznym numerze 
»ŻYCIA« rozpoczynamy) 

druk opowiadania |
Antoniego Czechowa

- p. t.
„Moje życie”

w tłumaczeniu
Marii Dąbrowskiej

Szef delegacji radzieckiej Wyszyń­ski' podkreślił, że zgłoszona przez de­legacją ZSRR sprawa, zasługuje na najwyższą uwagą.
szyński — nie możną się odżegnać frazesami, jak to uczynił dzisiaj
oskarżenia radzieckie pöd adresem ÜSA były nieuzasadnione. Oskarżę-
podstawie wielu faktów, których panom Jessupom nie uda się obalić. Min. Wyszyński oświadczył, że dele­gacja radziecka nie oponuje przeciw­ko temu, aby zgłoszona przez nią sprawa rozpatrzona została po zakon-

Przywrócenie jedności Niemiec

sprawą samych Niemców

Echa wystąpienia delegacji NRD w ONZ
Specjalnej Komisji Politycznej ONZ

Tysiąc stałych 
kin wiejskich

21 bm. odbędzie się we wsi Kołaki, to pow. łomżyńskim, uroczystość otwarcia 1.000-go z kolei stałego kina Wiejskiego.

na była zgodzić się ze stanowiskiem d
Dziennik „Mittelbayerische Zei­tung“ wskazuje, że zwołanie ogólno- niemieckiej narady odpowiada „naj­głębszym pragnieniom .Niemców".
Tygodnik „Welt am Sonnabend" w; Dusseldorfie ogłosił ankietę na temat przywrócenia jedności Niemiec. Pra-

Bla uczczenia 72 rocznicy urodzin Stalina 

górnicy wałbrzyscy przyspieszą realizacją planu na r. b.
- Dla uczczenia 12 roęznicy urodzin Generalissimusa Józefa Stalina, gór-

wie 10 tys. czytelników wypowiedzia­ło .się za przywróceniem jedności kra­ju. Tygodnik pisze: „Wszyscy, którzy przysłali odpowiedź, jednomyślnie wyrażają przekonanie, że przywróce­nie jedności Niemiec jest możliwe je­dynie w tym wypadku, jeśli sami Niemcy rozwiążą ten problem".
„Frankfurter Allgemeine Zeitung“ Pisze, że samo przybycie przedstawi­cieli NRD do Paryża oceniono, jako „dążenie do wzajemnego zrozumienia i kompromisu". To dążenie do osią­gnięcia wspólnego zrozumienia — wskazuje dziennik — powinno być wzięte pod uwagę.

„Bolz powiedział prawdę — pł-

a zjednoczonymi Niemcami“.
Plenum Kom tetu
Obrońców Pokoju

BERLIN (PAP). W Düsseldorfs od­było się V plenum zach.-niemieckiego Komitetu Obrońców Pokoju, XV ple­num uczestniczyło przeszło 100 dele­gatów.
Uczestnicy plenum wydali apel, wzywający obrońców pokoju do or­ganizowania manifestacji w miastach i y siach, w celu poparcia żądania zwołania narady ogólnoniemieckiej

poprawkami radzieckimi.
czeniu dyskusji nad obecnym punk­tem porządku dziennego.Następnie Komisja wznowiła . dy­skusję nad poszczególnymi punktami projektu rezolucji trzech mocarstw zach. oraz zgłoszonymi do niego po­prawkami radzieckimi.

Szef delegacji polskiej, WIER- 
BŁOWSK1, porównując poprawki 
radzieckie z odpowiednimi punkta-
carstw, podkreślił ppnównię, że t^l- ko propozycje radzieckie mogą za­
pewnić rzeczywiste rozwiązanie 
ważnych i pilnych zadań: zapew 
nienia pokoju, zaprzestania wyścigu 
zbrojeń, zakazu broni atomowej, re-

zaproponował, aby w skład komisji ONZ dla zbadania warunków prze­prowadzenia wyborów w Niemczech weszli przedstawiciele: Brazylii, Islán- . dii, Holandii, Pakistanu i Polski.
Międzynarodowy Bank Cd-udowy- 
narzędziem wywiadu 
gospodarczego USA

PARYŻ (PAP). — W Komisji do spraw ekonomicznych i finansowych Zgromadzenia ‘Ogólnego, omawiano działalność Międzynarodowego Banku. Odbiidowy_ j Rozwoju.
W dyskusji zabrał głos przedstä- który.

siej kontroli nad wcieleniem tych
Identyczne stanowisko zajęła dele-

Banku zajęli Amerykanie." Prezyden­tem Banku jest niezmiennie Amery- ' kanim Operacje bankowe, polityka kredytowa Banku podporządkowana jest ekonomicznym i politycznym in­teresom USA.
W dalszym ciągu Arutunian pod­kreślił działalność licznych misji Banku Odbudowy i Rozwoju w róż­

Na posiedzeniu poniedziałkowym zakończono debatę nad wszystkimi punktami rezolucji trzech mocarstw) oraz nad poprawkami radzieckimi. Przewodniczący komisji oświadczył, że delegacja radziecka zastrzegła so­bie prawo przedstawienia swego "sta­nowiska wobec zrewidowanego pro­jektu rezolucji trzech mocarstw całości
Komisja dla Hiem'ee 
stałym organem OK Z?

PARYŻ (PAP). — W Specjalnej Komisji Politycznej toczy się w dal­szym ciągu dyskusja nad grojfektem^ utworzenia tzw komisji ONZ dla zba­dania warunków przeprowadzenia wyborów, w Niemczech.
- Delegat Izraela podkreślił, że w

jako

30 takich misji do różnych krajów.
przypomina specjalną instytucję

Szczególnie ożywiony jest wywiad 1 ekonomiczny MiędzynarodowegoBanku Odbudowy i Rozwoju w krą jacta sąsiadujących ze Zw. Radziec­kim — w Iranie, w Turcji i na­wet w Finlandii.
Z krótkiej analizy wynika — po­wiedział Arutunian — że MiędzynaroL dowy Bank Odbudowy nie .wykonał swego głównego zadania — -finanso­wania rozwoju krajów zacofanych", lecz przekształcił się w instytucję amerykańską, której działalność jest sprzeczna, z zasadami ONZ. ; 1

zadań produkcyjnych.
W kopąlni. im. M. Thoreza na ze- Szczecińskiej podjęli już liczne zobo- braniu załogi 36 brygad zespołowych zadeklarowało zwiększenie wydajno­ści pracy o 10 do 40 proc.
Rębacze przodowi, .ładowacze, ro­botnicy oddziałów pomocniczych pod jęli również poważne zobowiązania indywidualne.
Brygada wydobywcza F Sznajdera i kopalni „Nowa Ruda" powita 'dzień urodzin Generalissimusa Stalina zwiększeniem wydajności pracy o 36 proc, i osiągnie 161 proc, normy. Bry­gada J Gospodarka z tej samej ko­palni, zamiast dotychczas’ wykonywa nych 140 proc, normy, uzyska 160 proc, normy, a młodzieżowa brygada

wiązania.M. in. młodzieżowa brygada tokarzy z wydziału mechanicznego postanowi la prafrie o połowę skrócić czas wy­konania planowanych robót. Do bez­awaryjnej pracy zobowiązała się za­łoga kotłowni stoczni.Pracownicy biura konstrukcyjnego postanowili zaoszczędzić' 1.000 robo-' czogodzin przy rozpracowywaniu do­kumentacji technicznej.

kój może być utrwalony jedynie drogą pokoje-
mieo".

Socjaliści
przeciw Scbumacherowi

BERLIN (PAP). We Frankfurcie n. Menem odbyła się konferencja Akcji Socjalistyczne] (SDA). W obra-

miłujące pokój Niemcy zapobiegną wojnie w Europie. Walka o pokojo-

Popularyzacja uchwał •
la Sesji SRP

W ostatnich dniach odbyły się ple? name posiedzenia wojewódzkich, kó-

jąc wydajność o 15 proc., wypełni »we zadania wydobywcze w 145 proc.
W kopalni „Bolesław Chrobry" Wśród zobowiązań wysuwa się na czo­ło postanowienie rębacza chodniko­wego — J, Kwiatkowskiego. Podniesie on stopień przekroczenia normy o 30 proc. 1 uzyska 180 proc, normy. W tym samym stopniu postanowiła zwiększyć swą wydajność brygada B

chodzą meldunki o podejmowaniu zo bowiązań produkcyjnych, którymi ro botnicy rolni pragną uczcić 72 roczni, ćę urodzin Generalissimusa Stalina.Robotnicy rolni PGR Szczecinek po stanowili przez zwiększenie wydajno ści pracy przyspieszyć wykonanie om lotów t brek zimowych. tPracownicy rolni PGR Cebulińo- Kiodzino postanowili • zakończyć o- mtoty na 10 dni przed' terminem, zaś brygady traktorzystów — wykonać przed terminem w 100 proc, orki zi-

Dla uczczenia 72 rocznicy urodzin wielkiego Wodza mas pracujących ca lego świata — Józefa Stalina, czołowe brygady: i przodownicy pracy Sioetni

' Pracownicy warsztatu PGR w Szcze clnku zobowiązali się w grudniu wy­remontować ponad plan 25 ciągników oraz jedną młocarnlę, ponadto prze­prowadzić' wstępne prace przy demon

Uczesinicy konferencji uchwalili jednomyślnie rezolucję, która głosi
„Domagamy się zwołania narady pgólnohiemicckiej, przeprowadzenia wolnych, równych, tajnych i demo­kratycznych wyborów do Zgroma­dzenia Ogólnego w celu utworzenia zjednoczonych, demokratycznych i po­kój miłujących Niemiec,' zawarcia . natychmiastowego traktatu pokojo­wego a następnie wycofania wszyst­kich wojsk okupacyjnych z Niemiec.

Należy zakazać propagandy anty­radzieckiej, która jest osią przygo­towań wojennych. Pragniemy żyć

w dzieło zachowania pokoju na ca­łym świecie” — stwierdza odezwa.
HAGA (PAP). Dziennik „Alge- meen Handelsblad*'  donosi, w kores­pondencji z Trlzonii, że w Niemczech zach szaleje terror polityczny neofa­szystów. —--------W ciągu ub. tygodnia przesłano w paczkach pocztowych 3 bomby, od których zginął redaktor dziennika w Bremie oraz urzędnik pocztowy Pacz­ki z bombami wysiane zostały z Dol­nej Saksonii, gdzie działa silna partia neofaszystowska.

■■w®»

przeciwko odrodzeniu w Niemczech hitleryzmu l mllitaryzmu.
Przedstawiciel Anglii, Jebb poparł poprawkę- delegacji Kanady, Danii, Islandii, Holandii i Norwegii, która przewiduje przekształcenie komisji ONZ w stały organ ingerujący w wewnętrzne sprawy narodu niemiec­kiego,W imieniu trzech delegacji zachód-. nich — Anglii, USA i Francji — Jebb

sji i zobpwiązali śię wprowadzić je W czyn Żebrani ostro potępili remi- litaryzację Niemiec zachPlenarne sesje odbyły Wojewódż- , kie i Miejskie Komitety Obrońców Pokoju w Lodzi, Katowicach, Szczuci­nie, Zielonej Górze i Lublinie. ",

remontu

r,tej liczbie również z naro-

Projekt rezolucji polskiej w ONZ 
stwarza warunki

Głosy prasy francuskiej
PARYŻ (PAP). — Propozycja dele­gacji polskiej w sprawie utworzenia komisji dla rozpatrzenia propozycji trzech mocarstw zach. oraz poprawek radzieckich w sprawie zakazu broni atomowej i rozbrojenia — została po-

mlejscu.
„Humanite" podkreśla doniosło zna­czenie prepozyci polskiej. Dziennik

porozumienia
zaznacza, że projekt rezolucji pol­skiej stwarza warunki porozumienia. Jeżeli trzy mocarstwa zach. odrzucą wniosek polski, wówczas dadzą do­wód, że nie chcą rozbrojenia. •

„Liberation“ podkreśla, że propo­zycja polska wywołała zamieszanie l zaniepokojenie wśród członków de­legacji amerykańskiej, którzy nie dą­żą do osiągnięcia porozumienia 1 prag ną narzucić swą wolę Zgromadzeniu Ogólnemu. |

. Nowoczesne waisztaty
1 dla szkół zawodowych , 

W przyszłym roku w całym kraju powstanie 35. nowych, dobrze wypó- sażonycji w nowoczesny sprzęt tećh- , niczny — warsztatów szkól zawodo­wych Już obecnie trwają prace nad uruchomieniem nowych odlewni me­tali przy szkołach zawodowych w' Gliwicach i Częstochowie.
Przed kilkoma dniami otwarta zo- ■I stała przy Zasadnicze] Szkole Zawo­dowej w Sosnowcu na 30 dni przed terminem, nowa, wspaniale wy posa-'■ żona tzw baza remontowa obrabia-. , ! rek dla ponad 1000.uczniów tej szkoły. 
Sosnowiecka baza remontowa pra< .■ cować będzie dla potrzeb szkól zrwo- : dowych woj. katowickiego, 'wrocław­skiego, opolskiego oraz częściowo kra Ikowsklego.
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Agencje PKO 
przy PGR-ach I POM-ach

We wszystkich niemal większych zakładach pracy na terenie woji gdań skiego uruchomione zostały agencje, w których robotnicy wpłacają należ­ności za gaz, światło, radio-abonament itp.W bieżącym kwartale PKO przystą piła do zakładania tego rodzaju pla­cówek w Państwowych Gospodar­stwach Rolnych 1 w Państwowych Ośrodkach Maszynowych na Wybrze-
M. in. agencje PKO uruchomiono w zespołach PGR Książęce, Żuławy Kra szewc i Górki koło Kwidzynie oraz w Państwowych Ośrodkach Maścio­wych Nowy Staw, Kolbudy Górne i 

15,5 min. podpisów 
pod Apelem Pokoju 
we Wlo/zecft

RZYM (PAP). —• We Włoszech ze­brano ponad 15,5 milionów podpisów pod Apelem Światowej Rady Foko-

I wreszcie Kowalski z oficjalnej funkcji komendant przyszłych obozów koncentracyjnych, taki Kostek-Bier- nacki in spe. Na większą skalę, bo przecież w przyszłej Polsce na miej­scu jednej Berezy miało być dużo obozów: Majdanek, Oświęcim, Treb­linka, Bełżec, i wielki obóz w samej Warszawie, którego plony Kowalski, jak zeznaje, opracował własnej

4 wnioski z proceso
Zeznania tych świadków wniosły szereg nowych faktów do rzeczywisto­ści, która jasno wyłaniała elę jut wcześniej.
Po pierwsze: cały obóz reakcyjny sa głównego wroga uważał polską lewi­cę społeczną, liczył się, zwłaszcza od momentu zwycięstw Armii Radziec­kie] nad hitlerowskim najeźdźcą, e tym, że władzę w Polsce może zdobył lud pracujący. Wszystkie swe siły więc poświęciły konspiracyjne orga­nizacje temu jednetnu „frontowi wal­ki“. by móc po wojnie znowu uchwy­cić władzę.
Po drugie: walkę tę obóz reakcji muslał prowadzić tak, by naród nie wiedział o niej. Świadczy to o patrio­tycznej postawie całego narodu pol­skiego. By go oszukać, obóz londyń­ski musiał przywdziać maskę „obroń­cy niepodległości“, musiał udawać, że walczy z okupantem. Oszukiwani byli także członkowie I zwolennicy organizacji „londyńskich", zwlaazcré szeregowi żołnierze AK, którzy byli przekonani, że ich dowództwo ma ha celu walkę ze znienawidzonym na* Jeźdźcą.

(Dokończenia obc#
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Wypełniając zbrodnicze rozkazy delegatury — wysługując sią okupantowi

GODZILI W NAJŻYWOTNIEJSZE INTERESY NARODU

- Zamknięcie przewodu w procesie morderców ze »Startu«

1 18 bm., w czwartym dnín procesa zdrajców narodu polskiego, kierow­ników zbrodniczej organizacji pod nazwą „Ekspozyturą Urzędu Sledcze- W" w Meyptąnto „Start", elołyjl zegnania «total i Władkowie, po eeymSąd WłlOtął peskpewinie dowodowe.
Pierwsza złożyli eeznaale świadek Jadwiga Zembrxuaka, wdowa po Jó­zefie Fału, długoletnim działaczu KPP, a następnie PPR. Świadek opo­wiada o chwili, kiedy mąż jej, na skutek doniesienia jakiegoś konfiden­ta, został aresztowany przez gestapo. Fal byt sekretarzem komitetu dzielni cowego PPR na Targówku. „W tą straszną noc przyszło kilku żandar­mów z rozpylaczami. Jak wyprowa­dzali mąża powiedział do nich: „Po- zwólęle mi pożegnać się z żoną i dzie­ckiem“. Ale nie pozwolono mu i wy­rzucono go kopniakami. Po jakimś czasie dostałam wiadomość, że mąż mój został zabity".Sąd odczytuje następnie listą ko­munistów, przekazaną do gestapo przez PKB, na której widnieje pod pozycją Í1 nazwisko J. Fala. Rów­nież na drugiej takiej liście, zaty­tułowanej „komuniści..." pod pozy­cją 39 widnieje to samo nazwisko
Sw. J. Jachura, robotnica fabryki Bchichta, mówi również o swym mę­żu, Janie Jachurze, działaczu KPP 1 PPR. Świadek opowiada o licznych zebraniach, które odbywały się w mieszkaniu Jachurów. Na zebraniach• tych bywali u nich Finder, Nowotko ’i Fornalska, z którymi mąż praco­wał do 1943 r. „W 1943 r. przyszło ge­stapo i zabrało męża w nocy, W dwa tygodnie po aresztowaniu przyszedł tow. Finder, któremu powiedziałam o aresztowaniu męża. Więcej tow. Findera nie widziałam, bo został" on, jak również tow. Fornalska, areszto­wany. Na Pawiaku mąż mój przeby­wał 5 tygodni, a później został wy­stany do Oświęcimia. Stamtąd został odesłany do obozu w Gusen, gdzie został zamordowany".I znowu Sąd odczytuje znajdujące się w aktach sądowych listy PKB, na których dwukrotnie figuruje nazwi­sko Jana Jachury, zamieszkałego przy ul. Strzeleckiej 31.Sw. Janina Wojciechowska jest cór ką zamordowanego przez hitlerowców lewicowego działacza Jana Wojcie­chowskiego.Przewodniczący stwierdza na pod­stawie akt, że nazwisko Jana "Woj­ciechowskiego, ąśm,. przy ul. Góręąew skiej 15, znajduje się na sporządzonej przez PKB Uście pod numerem 34.Biegły dr Grzywo-Dąbrowaki, prof. Akademii Medycznej, składa o- rzeezenie na temat oględzin ekshumo­wanych zwłok Obesztalskiego i Gęj^erga-Zbyszyńskiego. Z eksper­tyzy -ąynika, źe ObeszłaIski został za mpndo.wany strzałami, oddanymi z tyłu prawdopodobnie wówczas, gdy już leżał na ziemi. Również Gold- berg-Zbyszyńśki zamordowany został strzałem w tył głowy — przypusz­czalnie także w pozycji leżącej.

Odkopane archiwum PKB
Z kolei zeznaje świadek J. Garas, który w 1946 r. pracował w biurze historycznym -Wojska Polskiego. Swo ją funkcję przejął świadek po osk. Nienaltowskim, który na jesieni 1946 r. przeszedł do Min. Ziem Odzyska­nych^W tym czasie odkopano archiwum XIV komisariatu PKB przy uL Po­znańskiej. Do pomocy w odkopywaniu archiwum zgłosił się osk. Nienaitow- ski, pomimo że znajdował się wów­czas na urlopie. Znaleziono trzy pusz­ki i Nienałtowski zaczął gorliwie krzątać się przy ich wydobyciu, od­trącając Garasa.„Ukląkł na ziemi i zapakował szyb, ko w papier, po czym jedną puszkę wziął pod pachę, drugą w kieszeń, a trzecią dał przybyłemu z nim osobni kowi“ — mówi świadek. Następnie świadek usiłował odebrać od Nienał- towskiego owe puszki, lecz ten, wyko rzystując starszeństwo stopnia woj­skowego, polecił świadkowi zgłosić się po ich odbiór następnego dnia i zabrał je do siebie do domu. Sw. Ga­ras otrzymał puszki dopiero następ­nego dnia. Po otwarciu puszek — świadek znalazł wewnątrz meldunki sytuacyjne z okresu powstania, ga­zetki, pakiet listów miłosnych, zbut­wiałe fotografie i jakieś wiersze.Na pytanie prokuratora »kierowa np do Nlenałtoweklego oskarżony wyjaśnia, ie zabrał archiwum; by .zorientować się w Jego zawartości 1 wspólnie a Plucińskim, zastępcą 

ZE ŚWIA T/ł
♦ SOFIĄ. W Bułgarii dobiega końca budowa Bałkańskiej Magistrali Kolejowej, która połączy najkrótszą drogą zachodnie obwody kraju i wybrzeżem Morza Czar­nego. , Kilka odcinków tej traty oddano już do eksploatacji. , , .♦ BEJRUT. W Libanie powstał Krajo­wy Komitet Przygotowawczy Kongresu Obrońców Pokoju krajów Bilskiego Wschodu l Afryki północnej, który odbę­dzie się w Kairze.♦ meksyk. W związku z wyborami na prezydenta Meksyku, które mają tlę odbyć w Upcu 1052 r.. Meksykańska par­tia Ludowa wysunęła na stanowisko pre­zydenta członka Światowej Rady Pokoju i wiceprzewodniczącego SFZZ — Lombar­do Toledano.•♦ NOWY JORK. W związku ze zb!í- tającym się terminem wygaśnięcia umo­wy zbiorowej, komitet do spraw płac zw. robotników przemysłu stalowego USA u poważni! kierownictwo związkowe do o głoszenia strajku, o ile nie dojdzie w

Lechowicza w PKB — usunąć do­kumenty, kompromitujące ich dria łalność w czasie okupacji. Pluciński był owym osobnikiem, który towa- . rzyszył Nienaltowskiemu przy od­kopywaniu archiwum,
Lechowicz - naczelnik 
„Urzędu Śledczego” FKB

Świadek Włodzimierz Lechowicz roz- poznaje na ławie oskarżonych Pajora, Oj rzyńskiego, Nienałtowskiego i Czyżow­skiego, jako kierowników organizacji „Start“. Świadek stwierdza, że Pajora zna od 1934 r., Nienałtowskiego od 1929 r. — z uniwersytetu, a pozostałych oskar­żonych z czasów okupacji.Na pytanie prokuratora świadek wy­jaśnia, że od początku 1943 r. do chwili wybuchu powstania, a nawet przez ok­res powstania, pełnił funkcję naczelnika „Urzgdu Śledczego PKB". Lechowicz stwierdza następnie, że osk. Pajor był w początkowym okresie zastępcą naczel­nika „Urzędu Śledczego“, a w drugiej połowie 1943 r. „objął funkcję kierowni­ka autonomicznej organizacji'pod nazwą „Start“, stanowiącej ekspozyturę „Urzę­du Śledczego“, świadek wyjaśnia z ko­lei, że Nienałtowski i Ojrzyński byli za­stępcami Pajora w „Starcie". Czystow- ski pełnił funkcję sekretarza „Startu“.Prok.: Kto polecił na stanowisko za­stępcy naczelnika „Urzędu Śledczego" osk. Pajora?Św.: Osk. Pajor został zaangażowany na to stanowisko z mojej rekomendacji.Prok,: Z kim świadek uzgadniał kan­dydaturę oskarżonego Pajora?Św.: Z komendantem PKB na Warsza­wę — Chajęckim. - -Prok.: Z kim jeszcze była ta kandyda­tura omawiana?Św.: Jeżeli dobrze pamiętam, z Kon- trymem, szefem centrali służby śledczej w Komendzie Głównej PKB.Świadek Lechowicz oświadcza, że rów nieź Nienałtowski. otrzymał stanowisko zastępcy Pajora z jego rekomendacji i kandydatura ta uzgadniana była także z Chajęckim.W toku dalszych zeznań świadek Le­chowicz podaje na pytanie prokuratora swoje pseudonimy organizacyjne. „Mój pseudonim w PKB — z Ana je świadek — był „Tomaszewski^ a w-KWP —- -„Mor­ski“. Świadek wyjaśnia równocześnie, źe pr-zy parafowaniu.. korespondencji, uży­wał skrótu swego pseudonimu — „Tom".Prok t Jakie były pseudonimy oskar­żonych?Św-: Pajor używał nie pamiętam ja­kiego pseudonimu w „Urzędzie Śled­czym", natomiast w „Starcie" — „Róży­cki", Ojrzyński — „Czarnocki", Nienał­towski w „Urzędzie Śledczym“ — „Wale­rian“, w „Starcie" — „Jaszczołt". Czy- stowski miał pseudonim „Mały“.Na pytanie prokuratora świadek Le­chowicz wyjaśnia następnie, że „Start" powstał w drugiej połowie 1943 r. oraz podaje osoby, które brały udział w je go utworzeniu. „Inicjatywa stworze­nia „Startu“ — oświadcza świadek — wyszła od Kontryma, który przez cały czas brał udział w formowaniu tej or­ganizacji, następnie Chajęcki jako ko­mendant miasta i następnie ja. Ta trójka brała udział w formowaniu „Startu“. Jeśli chodzi o prace organi­zacyjne — to prace ie wykonywał „Ró życiu“.Mówiąc o podziale funkcji w „Starcie", świadek stwierdza, że Ojrzyński był pier wszym zastępcą Pajora jako kierownika „Startu", zaś Nienałtowski drugim za­stępcą.Prok.: Na czyj wniosek Ojrzyński zo­stał mianowany pierwszym zastępcą?Św.: Na wniosek i z inicjatywy Kon­tryma, który uważał kwalifikacje Ojrzyń skiego: zawodowe wykształcenie praw­nicze, funkcję, którą pełnił on przed wojną — za istotne dla tego stanowiska.Omawiając na pytanie prokuratora strukturę „Urzędu Śledczego“, świadek stwierdza, że posiadał on trzy wydziały, mianowicie: „wydział organizacyjno-per- sonalny, wydział śledczy oraz archiwum i kancelarię", W dalszym ciągu zeznań świadek mówi o strukturze organizacyj­nej PKB na terenie Warszawy. „Komen­dant miasto Chajęcki — zeznaje świadek — posiadał trzech zastępców. CJ trzej zastępcy dzielili między siebie funkcje organizacyjne, szkoleniowe i funkcje administracyjne. To byli: Krak, który pełnił funkcję zastępcy dla spraw admi­nistracyjnych, Jacy na dla spraw szkole­niowych i Cisowski". Świadek wyjaśnia dalej, że komenda miasto PKB dzieliła się na szereg wydziałów, a w terenie na 4 obwody, które z kolei dzieliły się na podobwody orał na komisariaty, únalo- 

międzyczasie do podpisania nowej urno-
NOWY JORK. W okresie przed świątecznym obroty wielkich domów to­warowych w Nowym Jorku l Innych mia­stach amerykańskich są znacznie mniej­sze niż w tym samym okresie r. ub.♦ HAOA. Premier Holandii, Orees podpisał zarządzenie w sprawie zwolnie­nia z pracy urzędników państwowych, -profesorów wyższych uczelni, nauczycieli szkół średnich i podstawowych, którzy są członkami postępowych organizacji spo lecznych. W kolach dziennikarskich pod­kreśla .się, że to faszystowskie zarządze­nie zostało wydane na rozkaz USA.♦ "KAIR, Do komisji prawniczej par­lamentu egipskiego przekazano projekt ustawy, przewidującej sankcje karne za współpracę z okupantami angielskimi. 0- bywatele egipscy współpracujący z oku­pantami będą karani utratą praw obywa­telskich- 1 honorowych, a cudzoziemcy y wydaleniem z obszaru Egiptu.

gicznie do organizacji policji sanacyjnej.Prok.: Ą jaka była struktura „Startu“?"Św.: Struktura „Startu“ była przysto­sowana do struktury PKB, t. zn. każde­mu obwodowi PKB w Warszawie odpo­wiadała placówka „Startu“, tak, że kie­rownicy placówek „Startu“ mogli utrzy­mywać kontakt i współpracować z ko­mendantami obwodów PKB. „Start" po­siadał jednolite kierownictwo dla całej Warszawy. Kierownikiem był Pajor, który miał zastępców i sztab funkcjona­riuszy dla całej Warszawy. Podlegali ^nu 4 kierownicy placówek terenowych.■ Świadek wyjaśnia następnie, źe. znał kierowników placówek „Startu“, a mia­nowicie: Ejmego, Mierzyńskiego, Tar­nowskiego i Jedlińskiego.Prok.: Jak często świadek był infor­mowany o działalności „Startu“?Św.: Na konferencjach z Pajorem, któ re odbywały się stosownie do potrzeby — średnio raz na tydzień lub raz na 2 tygodnie.Prok.: Komu „Start“ był podporząd­kowany?Św.: Ja sprawowałem nadzór ogólny.Prok.: A zatem świadek ponosi odpo­wiedzialność za działalność „Startu“?Św.: Tak jest.Świadek Lechowicz zeznaje następnie,. że sprawozdania z działalności „Startu" składał Chajęckiemu, jako komendanto­wi PKB dla Warszawy 1 szefowi centrali służby śledczej w Komendzie Głównej PKB — Kontrymowi. „Częstokroć ra­zem z Kontrymem odwiedzaliśmy Pajora i Pajor składał łącznie sprawozdanie z bieżących prac“.Prok.: A komu jeszcze, poza wymie­nionymi osobami, świadek składał spra­wozdania o działalności „Startu“?Św.: Po linii PKB tylko tym osobom.Prok.: A po innej linii?Sw.: Po innej linii składałem Spy­chalskiemu.Prok.: A jak często świadek składał sprawozdania Spychalskiemu?Św.: Przy każdym' prawie spotkaniu. Spotkania odbywały się średnio 2 razy w miesiącu, mniej więcej co 2 tygodnie.
Ha zlecenie »rzędu« londyńskiego

Św. A. Kurczewski był w okresie oku­pacji szefem „wydziału obserwacyjno- likwidacyjnego KWP".Na pytanie Sądu, charakteryzuje on cele i zadania „Kierownictwa Walki Podziemnej“. „Kierownictwo Walki Podziemnej“ — mówi świadek — zo- - stało powołane przez „delegaturę“ w kraju na polecenie rządu londyńskie­. -go. To był aparat, który swoje wysiłki skierował na odcihek komunistyczny, na odcinek lewicy“.Prok.: A w jaki sposób KWP realizo­wało swoje zadania walki z lewicą?Św.: Przez rozpoznanie 1 następnie przez likwidację pewnych osób z tego odcinka.Na dalsze pytania prokuratora świadek wyjaśnia, że KWP pgsią^lo ‘ wydziały: polityczny, informacyjno"-wywiądowczy, obserwacyjno-likwidacyjny oraz wydział społeczny. Świadek zeznaje, że poprzed niklem jego na stanowisku szefa „wydzia łu obserwacyjno-likwidacyjnego“ był Lechowicz.Św. Kurczewski zeznaje następni», że KWP posługiwało się w terenie zespo­łem ludzi, rekrutujących się z różnych stronnictw, współpracujących z „dele­gaturą“. Poza tym KWP posiadało swój własny aparat wywiadowczy, korzysta­jąc przy tym z pomocy współpracujących organizacji, jak PKB i „Start".Świadek stwierdza, źe przejmując wy­dział obserwacyjno-likwidacyjny KWP od Lechowicza, otrzymał część materia­łów z opracowanymi przez „sąd delega­tury warszawskiej“ wyrokami.Prok.: Co się miało stać z ludźmi, któ­rych dotyczyły te wyroki?Św.: Ci ludzie byli skazani na karę śmierci i w następstwie miały być prze

»o sei# sqdowel
Konspiracja — ale przed narodem

Znowu, jak dnia poprzedniego, w osobach świadków stanęły naprzeciw siebie dwa światy: rodziny zamordo­wanych i — mordercy.Wstrząsające były zeznania czte­rech kobiet: wdowy po robotniku Józefie Fału, wdowy po robotniku Janio Jachurze, wdowy po robotniku Jaskółce i córki robotnika Jana Woj­ciechowa kiego.Mówiły najpierw o życiu i pracy swych mężów czy ojca, KPP-owców i PPR-owców, a potem, łkając, opo­wiedziały, jak razu pewnego przyszli po nich gestapowcy, jak żonę czy cór­kę, gdy z najdroższym człowiekiem chciała się pożegnać, gestapowcy bili po twarzy i kopali.Potem aresztowani znaleźli alę na Szucha, na Pawiaku, w Oświęcimiu, a potem rodzina otrzymała zawiado­mienie o śmierci z gestapo.
listy ż gestapa—listy do.gestapo

Zawiadomienia te są teraz w są­dzie, w aktach sprawy. Są krótkie i lakonicznie zawiadamiają, że Jan Ja- chura czy Józef Fal zmarl dnia ta­kiego a takiego. Inne dokumenty, le­żące w tych samych aktach sprawy, są znacznie dłuższe — zawierają nie jedno, lecz kilkanaście czy kilkadzie­siąt nazwisk. To" listy nie i gestapo» lecz do gestapo. Listy są zaopatrzone w nagłówek „komuniści“ 1 sporządzo­ne przez „polskie organizacje pod­ziemne".Straszne jest oskarżenie tych ko­biet. Po ich zeznaniach, w przertgl*  

prowadzone egzekucje, które istotnie miały miejsce w późniejszym czasie. Świadek określa następnie Lechowicza jako „szarą eminencję“, która odgrywa ta główną rolę w „Starcie".Na dalsze pytanie prokuratora świadek wyjaśnia, że znane mu są liczne wypadki mordowania działaczy komunistycznych przez komórkę likwidacyjną KWP. Éwia dek wymienia następnie wiele ulic w Warszawie oraz miejscowości podwarsza wskich, gdzie mordercy dokonywali swo­ich „akcji“.„Pamiętam — mówi świadek — nazwisko człowieka zlikwidowanego na ulicy Solnej. To był młody człowiek, lat 19, nazwiskiem Ant­czak Również na ulicy Solnej była do­konana bodaj w czerwcu 1944 r., akcja na lokal konspiracyjny — punkt kolpor­tażowy PPR. Następnie przy ul. Żelaz­nej, ul. Karolkowej, przy ul. Pańskiej, przy ul. Mokotowskiej, Puławskiej, Fil­trowej, w rejonie pl. Narutowicza, przy ul. Widok, świadek wyjaśnia przy tym, że osoby te były mordowane początkowo pod przykrywką fikcyjnych oskarżeń, a następnie — wiosną 1944 r. „już wyraź­nie bezpośrednio stawiano sprawę, że li­kwidowani są komunistami“.W toku dalszych zeznań świadek stwierdza, że Lechowicz w zwalczaniu obozu lewicy współpracował w ramach swej działalności w „Urzędzie Śledczym“ i „Starcie“ oraz w PKB i w „kierownic­twie walki podziemnej" z innymi organi­zacjami. Do współpracy z PKB — mó­wi świadek — zostały włączone organi­zacje polityczne delegatury: „Str. Naro­dowego, socjalistów i ludowców". Świa­dek stwierdza, że stronnictwa te ściśle współpracowały z PKB.
Kontakty z gestapo

św. Jan Zborowski składa zeznania na temat działalności KWC i PKB.Mówiąc o centralnym wywiadzie dele­gatury, świadek stwierdza:.Kontakt wywiadu delegatury z war szaWskim gestapo został nawiązany już w 1942 r., kiedy te jeden z pra­cowników tego wywiadu — Więckow­ski, pseudonim „Żaba" nawiązał kon­takt z agentem gestapo Skosowskim, występującym pod pseudonimem „Lo­lek". Więckowski przekazywał gesta­powcowi Skosowskiemu materiały do­tyczące lewicy.W maju 1943 r. kpi. Spielker wszedł w kontakt i wywiadem de­legatury. Nastąpiło to w ten spo­sób, że po aresztowaniu szefa wy- ~ wiądu centralnego delegatury — Myślińsklego, następca jego na tym stanowisku — Giterman zwrócił się do gestapowca Skosowskiego z proś­bą, aby ten ostatni ułatwił mu nawiązanie bezpośredniego kontaktu z gestapo. Skosowskl skontaktował Gltermana ze Steigerten!, jednym z bliskich współpracowników Spiel- kera. Za pośrednictwem Steigerte, Giterman skontaktował się ze Spiel berem,
Prok.; Jak się skończyła sprawa . Myśliwskiego ?
8w.: Myśliński, aresztowany w maA ju 1943 r., został zwolniony przez ge­stapo w październiku 1943 r. Zwol­niony został na skutek tego, że na­wiązany był kontakt między wywia­dem delegatury a gestapo warszaw­skim. Zwolnienie Myśllńskiego nastą­piło za cenę złożenia przez niego nie­znanych m| zobowiązań oraz za cenę listy 100 działaczy lewicowych, zło­żonej przez szefa wywiadu centralne­go delegatury — Eugeniusza Giterma- na na ręce kpt. Splelkera.
Prok.; Z czyjego upoważnienia prze prowadzał Giterman rozmowy ze Spielkerem?Sw.: Giterman występował wobec gestapo jako szef wywiadu delega­tury i działał na zlecenie swoich władz.Rozprawa trwa.

ludzie wychodzą bladzi, z zaciśnięty­mi ustami i zaciśniętymi pięściami.Ale nie tylko zbrodnie i tragedie odsłaniają ich zeznania, lecz również a nawet przede wszystkim wielką, wspaniałą postawę, czystość moralną i żarliwą ofiarność ludzi, służących wielkiej 1 świętej sprawie: walce o wyzwolenie polskiego nąrpdti. „Mój ojciec pracpwal dla polski i za to zgi­nął" — woła młoda tkaczka Janina Wojciechowska. Janina Jaskółka opo­wiada, jak jej mąż nocą wykradał z kartoteki ewidencji ludności kartki z nazwiskami poszukiwanych przez gestapo, po to, by ich uprzedzać o wi­szącej nad nimi groźbie. W tym sa­mym czasie „niepodległościowcy“ z PKB, i kontrwywiadu AK i z innych organizacji jego nazwisko umieszczali na liście przekazywanej do gestapo.Tak. ne jednym tylko przykładzie, jakby w błyskawicznym skrócie, wy­glądała polska, ludowa, PPB-owska walka a okupantem, i „niepodległo­ściowa" robota tych innych.
»Dwó¡karze« I iwmSmj

Ą teraz kolej na morderców, I to nie byle jakich.A więc przede wszystkim Lecho­wicz: dwójkarz i dyweraant od naj­wcześniejszej młodości, .wściekły i wyrafinowany wróg Polaki Ludowej, który starannie eię maskowej i z któ­rego maskę zdarto. Pan naczelnik Urzędu Śledczego PKB, a takie szef bandy siedzącej teraz na lawie oskar­żonych, w gładkich i precyzyjnych.

Wojskowa Akademia Techniczna im. J. Dąbrowskiego 

uroczyście otwarta w Warszawie
18 bm. odbyto się-uroczyste otwar­cie Wojskowej Akademii Technicznej im. gen. Jarosława Dąbrowskiego.Na otwarcie Akademii przybyli: członkowie Rady Państwa z Marszal­kiem Sejmu Wł. Kowalskim, członko­wie Rządu z premierem Cyrankiewi­czem i wicepremierem Korzypkim na czele, min. Obrony Narodowej, Mar­szałek Potoki K. Rokossowski, sekre­tarz KC PZPR — E. Ochab, szef Sztabu Generalnego W.P., wicemin. ON gen. broni Wł. Korczyc, szef Głównego Zarządu Politycznego W.Pi, ■ wicemin. ON gen. brygady M. Nasz- kowski, przewodniczący CRZZ — W. Kłoslewicz, profesorowie wyższych uczelni z rektorem Politechniki War­szawskiej — E. Warchałowskim na czele oraz generalicja i wyżsi oficero­wie W.P.Po odegraniu hymnu narodowego przemówił komendant Akademii, po czym wygłosił przemówienie gen. Korczyc.Mówca stwierdził, że powołanie do życia Wojskowej Akademii Technicz­nej, która otwiera nowy okres w roz­woju kadr technicznych naszego Wojska, jest dobitnym wyrazem na wskroś współczesnego charakteru Lu dowego Wojska Polskiego.„By Wojsko Polskie — oświadczył mówca — mogło spełnić swoje zadanie obrońcy społecznych i narodowych interesów mas pracujących, by mogło skutecznie ochraniać pokojowe bu­downictwo socjalizmu, powinno być należycie uzbrojone i wyposażone we współczesną broń 1 techniczne środki bojowe.
W sytuacji gdy amerykańscy im­perialiści — podżegacze wojenni przy gotowują nową wojnę przeciwko Zw. Radzieckiemu i krajom demokracji ludowej, gdy reakcyjny rząd zach.- niemiecki jawnie głosi odwetowe ha­sła rewizjonistyczne 1 organizuje neohltlerowski Wehrmacht — zagad­nienie dalszego nieustannego umacnia nia obronności naszego kraju posiada szczególne znaczenie. W tej sytuacji za

Coraz więcej młodzieży robotniczej i chłopskiej 

na uczelniach medycznych
Rozwijająca się w szybkim tempie służba zdrowia w Polsce Ludowej wy maga coraz to nowych, odpowiednio przygotowanych fachowo i ideologi­cznie kadr lekarzy, felczerów i innych pracowników służby zdrowia.Nowe kadry służby zdrowia rekru­tują się z synów i córek robotników, mało'i średniófo!Hydh"ć'hIópów.W roku akademickim 1951-1952 w 10 Akademiach Medycznych-w całym kraju 71 proc, ogólnej liczby studen­tów stanowi młodzież robotniczo- chłopska. Cyfra ta oznacza poważny wzrost, w porównaniu z latami ubie­głymi. Np. w roku akademickim 1948­1949 procent tej młodzieży w Akade­miach Medycznych wyrażał się cy­frą 40.Nowoprzyjmowani do tego rodzaju uczelni studenci mają zapewniane z roku na rok coraz lepsze warunki nauki. Oddawane są do ich użytku nowobudowane uczelnie medyczne, specjalne pracownie naukowe, przy­bywają setki pomocy naukowych, podręczników 1 książek.Jednocześnie im bardziej wzrasta ilość młodzieży robotniczo-chłopskiej kształcącej się na przyszłych lekarzy, Ministerstwo Zdrowia przyznaje dla nich coraz więcej i coraz wyższe sty­pendia. W bieżącym roku akademi­ckim ponad 63 proc, studentów korzy­sta już ze stypendiów. W porównaniu do roku 1948-1949 ilość przyznanych stypendiów wzrosła o przeszło 100
Niezależnie od zwiększania ilości stypendiów podwyższana jest także ich wysokość. Podczas gdy w latach ubiegłych studenci na I i II roku stu­

zdaniach potwierdza ujawnione w to­ku procesu fakty i swoją rolę w tej robocie.Na pytanie, komu składał sprawo­zdanie z działalności „Startu“, odpowia­da: Ćhajęckiemu i Kontrymowi. a „po innej linii“, 2 razy w miesiącu. Spy­, chelskiemu. A więc meldował Spy­chalskiemu, który na III Plenum KC PZPR mówił, że Lechowicz i jego dwójkarska banda wcisnęli się do aparatu państwowego Polski Ludowej przez jego „brak czujności".-
Po Lechowiczu zeznaje różporodna galeria: Kurczewski, szef wydziału likwidacyjnego KWP, po kolei wyli­cza dokonane przez jego bojówki „li­kwidacje“. Nie wylicza Ich nazwi­skami, lecz nazwami ulic: na Tar­gówku, na Puławskiej, na Mokotow­skiej Itd itd. Tak jak gestapo przy ła­pankach też zapewne nie prowadziło ewidencji schwytanych ludzi, lecz ulic, na których łapanki się odbywały.Zeznaje Zborowski, przed wojną ONR-owiec, podczas okupacji szef informacji departamentu spraw we­wnętrznych delegatury. Wytworny pan mówi dłygo, w okrągłych zda-, niach, omal jak dobry urzędnik skła­dający relację swemu szefowi, wi­docznie bez najmniejszego, poczucia tego, że to. co mówi, odsłania najha­niebniejsze karty zdrady narodowej.
Po nim zeznaje Sperlich, były re­daktor dziennika z ABC, były członek mafijnej organizacji OP na wysokim szczeblu wtajemniczenia oraz ONR, podczas okupacji szef komórki anty­komunistycznej komendy głównej NSZ. Z całkowitą swobodą ten „narr- rodowlec" opowiada o wspólnych ko-- mórkach likwidacyjnych NSZ-owsko- ges topowa kich

dania stojące- przed Wojskową Aka­demią Techniczną nabierają eaeeegól nej wagi. Polska i jej Ludowe Wojaka — to ważne ogniwo w obozie pokoju 1 postępu, któremu przewodzi Zw. Ra­dziecki i Wielki Stalin. Siła tego obo­zu potrafi pokrzyżować plany pod­żegaczy wojennych”.
Bolesław Jeleń 
posłem RP w Meksyku

Prezydent RP mianował Poiłem Nadzwyczajnym 1 Ministrem Pełno­mocnym RP w Meksyku Bolesława Jelenia, dotychczasowego charge d'affaires RP w Tiranie.
Już 760 tys. ha 
zalesiono po wojnie

W br. mimo niesprzyjających wa­runków atmosferycznych, przeprowa­dzono zalesienia, na obszarze ok. 135 tys. ha.W okresie powojennym w lagach państwowych zalesiono ogółem ,760 tys. ha. zrębów i nieużytków. Jest to wielkie osiągnięcie naszej gospo­darki leśnej. Obszar ten bowiem jert już obecnie większy od powierzchni, zalesionej w ciągu 20-Iecia rządów międzywojennych.
81 tys. lodowców bydła 
otrzymało premieWe wszystkich gminach zakończone już premiowanie rolników-hodowców za ich osiągnięcia w hodowli bydła. Premié pieniężne w wysokości od 150 do 250 zł wraz z dyplomami ^znania i listami po­chwalnymi — ’świadectwami wysokich kwalifikacji hodowlanych — otrzymało ok. 81 tys. rolników, przeciętnie po dwóch w każdej gromadzie. Premiowa­nie hodowców połączone było z pokaza­mi hodowlanymi, na które liczni chłopi przyprowadzili swoje najlepsze sztuki bydła.

diów otrzymywali 5.000 zł., zaś na V — 7.000 zł. wg. dawnej waluty, to w roku bież, studenci na I roku otrzy­mują 210 zł., zaś na V — 270 zł,Do dyspozycji młodzieży oddawane są coraz to nowe bursy, domy akade­mickie Itp. Korzysta ona także z co­raz sprawniejszej pomocy lekarskiej. * I
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Aieleileiy odżyła

(Od naszego specjalnego wysłannika)

Wina a może i dżemy
Widoczne postępy — poziom średni

Pow. hrubieszowski, w grudniu.Powiat zamojski — niegdyś „ordy­nacja Zamoyskich". Skierbieszów — niegdyś własność sanacyjnego prezy­denta, Ignacego Mościckiego. Garbów ■— niegdyś własność właściciela paru cukrowni, Piotra Broniewskiego.
0d samego szczytu obszarniczej dra biny — od latyfundiów, sięgających dziesiątków tysięcy hektarów, aż po „niziny" — mająteczki, co nieraz i stu morgów doliczyć się nie mogły. Czy tysiąc hektarów, czy sto — zmie­niała. się tylko wielkość zysków. Chłopom było wszędzie jednakowo — jednakowo źle. .
Brat Ignacego Mościckiego, właści­ciel wielkich stawów rybnych w Bu­bowie koło Włodzimierza, nie wahał się odrywać chłopów od żniw, aby nałowić karpi do prezydenckiego.
Stary pan Broniewski — posiadacz, jak się już rzekło, majątku Garbów i cukrowni w Garbowle. i w Strzyżo­wie — stosował nie lepsze metody.

»Niepotrzebna« 
cukrownia.

Lata 1932—34 znamienne były w naszej historii gospodarczej bezpar­donową, konkurencyjną walką wła­ścicieli cukrowni. Mniejsi cukrownicy łączyli się po kilku pod formą spółek

WIĘKSZEWYGRAHE
2-ei Krajowej loterii Pieniężnej
5-ty dzień ciągnienia IV-go rzutu

Wygrana 50.000 zł padła na Nr 506.Wygrane po 20.000 zl padły na .Nr Nr 69669, 90822, 109912.Wygrane pol0.000 zł padły na Nr Nr 101631, 131088. 133560, 150724, 201464 212165 227650.Wygrane po 5.000 zł padły na Nr- Nr 2741 8390 22949 110398 179109,Wygrane po 2.00 zł padły na Nr 4114, 10288 21682 23342 26088 31050 36825 37439 40773 43965 49344 49395 70380 72481 75411 81852 85737 87432 147779 168811 177583 186744 199186 240855.Wygrane po 1.000 zł padły na Nr 66, 457, 2755. 6592, 16524, 21325, 25889 26199 30017 32527 383Ó9 39573 43118 44739 45273 50475 53932 55299 60960 62371 63970 65295 65688 78084 79071 79498 86053 89119 89356 93680

Dalszy oiąg wygranych sprawdzić w kolekturze

99633 , 102594 116379 116481 117440117749 120299 123932 124353 125655130729 .136115 141719 152573. -15458&171597'182838 182838*  "TBÍ131 "184181186663 187312 187481 195753 196208197004 203983 208900 208875 209999210753 210962 211898 216510 217381222132 222154 222490 226 541 2280'91230486 232194 237474 238849 239606240186 241924 248384 249062 249520.
•) Warto podkreślić, ie obieraczki automatyczne sprowadzaliśmy dotych czas z zagranicy, gdyż "żadna fabryka w kraju nie chciala się podjąć ich produkcji. Dopiero w tym roku 25 doskonałych obieraczek wykonały...

6.15 Pleśni o pracy i pokoju 6.50 Koncert 14.15 Melodie słowackie 14.50 Koncert 16.0» Wszechnica Radiowa ¡6.20 Dziennik war­szawski 16.35 Muzyka 16.45 Gramy w sza­chy 17.05 Odpowiedzi1 „Fali 49" 17.15 Pie­śni ludowe narodów radzieckich 17.30 Dla każdego coś miłego 18:30 Wszechnica Ra­diowa 18.60 Radiowy Express Wieczorny 10.10 -Muzyka klasyczna 19.30 Muzyka i aktualności 20.00 „Stalin w pleśni naro dów" 20.20 Koncert "muzyki polskiej 21.30 Muzyka 21.50 Aud. o książce P. Pawlenki pt. „Szczęście" 22.10 Polska muzyka symf. 22.50 Muzyka. ■polskie Radio zastrzega sobie możliwość zmian w programie.NA FALACH NASZYCH PRZYJACIÓŁMoskwa w języku polskim U, 31, O, 256, 1088 m.Audycje: 11.15 17.30 19.30,22.00—22.59 Kon­
Moskwa 1135, 1734, 433 m.13.45 Program dnia 17.50 Transmisja ope ry 23.05 Koncert popularny.

stapo. Ale jego kontakt ż okupantem bvł wcześniejszy, datował się od 1942 r." Najpierw na niskim szczeblu; ze strony delegatury Więckowski, ze strony gestapo niejaki Skosowski. Po aresztowaniu naczelnika departamen­tu spraw wewnętrznych delegatury, Myślińskiego, jego następca, Giter­man, prosił ^kosowskiego o bliższy kontakt z gestapo. Otrzymał go za pośrednictwem gestapowca Steigerte, w maju 1943 r.Myśliński po kilku miesiącach zo­stał zwolniony, a w zamian za to Gi­terman dostarczył gestapo listę a naz­wiskami 100 działaczy lewicowych. Giterman działał na polecenie central­nych włada delegatury. „Stanowisko gestapo było pozytywne wobec władz delegatury" — stwierdził Zborowski w swoich zeznaniach.
Sprawa Lubelszczyzny

Zborowski zeznaje szczegółowo o jednej sprawie, jednym wycinku wspólnej delegacko ? gestapowskiej akcji. . ■W październiku 1943 r. na stanowi­sku szefa gestapo na Lubelszczyżnie nastąpiła zmiana. Po Globocnlku przy szedł jakiś specjalista od walki z le­wicą. Ten gestapowski specjalista byt zaopatrzony w materiały dostarczone mu przez delegaturę.I odtąd akcja pacyflkacyjna na Lu- belszczyźnte nie była już ślepa, lecz skierowana przeciw tym .wsiom i tym powiatom, gdzie działała i miała opar cíe ludowa, walcząca z okupantem partyzantka. Zborowski wylicza szyb­ko: powiat lubartowski, pówiat ja­nowski, wieś Rudka Stara, Rudka No­wa, Jeny„¡'Płonące lasy 1 wsie, zburzone do­mostwa, dziesiątki mordowanych, set

Obrady Plenum ZS Unia
16 bm. w Warszawie odbyły -się obrady III plenum Rady Gł. ZS Unia. Według referatu sekretarza ob. Drągowsklego ZS Unia wykonało plan zdobycia SPO w 114,5 proc. (14,875 odznak) natomiast plan szkolenia kadr wykonano w 53 proc. 1 nie wykorzystano wszystkich możliwości, inwestycyjnych. Dyskusję cechowała tros­ka o umasowienle sportu i popularyzo­wanie odznaki SPO.

Obóz piłkarski
tu Szklarskiej-porębieW dniach od 7—20 stycznia 1853 r. odbę­dzie się w Szklarskiej Porębie pierwszy obóz dla' piłkarzy, którzy będą zaliczeni do olimpijskich ośrodków piłkarskich Za­wodnicy będą zakwaterowani w 2 pen­sjonatach. Program szkolenia przewiduje 70 godz. ćwiczeń I wykładów. Zawodnicy będą pozostawali pod opieką trenerów Koncewicza, W. Kuchara, Matjasa i Niemca, -(sm),

Więc i członkowie zespołów artysty­cznej , spółdzielni krawieckiej „Roz­wój“ czy Centrali Mięsnej wraz z ty­. siącami robotników wielkich zakła­dów przemysłowych w Poznaniu z sa­tysfakcją śledzą -rosnące co dzień cy­fry procentowego wykonania planu rocznego. I ich cegiełka tkwi bowiem w tym zbiorowym wysiłku.* °
* Województwo poznańskie jednym z czołowych miejsc krajowej listy. Robotnicy . wciąż jeżdżą na wieś i będą jeździć. Bo walka trwa dalej.Poprzez skorupę chłopskiej nieufno­ści. poprzez koniunkturalne wahania chłopskiej „karkulacji“ trzeba się do­brać do tych pokładów świadomości rolnika, którymi rządzi uczciwość, lo­gika i prosty rachunek.Aby każdy pracujący chłop zrozu­miał, że jego interes pokrywa się naj­ściślej z interesami państwa ludowe­go."Im szybciej to się stanie, tym ła­twiej zdoła państwo włączyć w ma­ksymalnej skali drobnotowarową go­spodarkę chłopską do narodowych planów gospodarczych, tym szybcieji łatwiej będzie mogło przyśpieszaćrozwój produkcji rolnej.W interesie zarówno chłopa na wsijak I robotnika w mieście.

Halszka Baczyńska.
UNIEWAŻNIA SIĘ SKRADZIONĄ PIECZĄTKĘo brzmieniu: MHD. Artyk'Owoc. Warzyw. Sklep Nr45 w Radomiu, Plac Ja­gielloński 7. k" 1038-1

Zgubiono dowód kolejowy • wydany przez'D.O.K.P. — Lublin, Żelazko Eugeniusz
Zgubiono legitymację nr 101 p.T.P.S. w Radomiu na nazwisko ' Kosińska Joze­fa. 10211
Zgubiono przepustkę wy­dana przez-Monopol Tyto­niowy Radom na nazwi­sko Oieksów Marla. 10121
Zgubiono książeczkę woj­skową R.K.U. —‘ Radom nazwisko Pallmąka Stani­sław. 1019-1
Zgubiono przepustką wy­daną przez Z.W-A.T. T-9w Radomiu na ' nazwiiko Warchoł Mieczysław.
Zgubiono kartę meldunko­wą wydaną przez Miejską Rade Narodową w Rado­miu na nazwisko Koło­dziejski Jan. 1025-1
Zgubiono przepustkę wy­dana przez Z.W.A. T.9 Ra­dom na nazwisko Sułów- ska Zofia. 1028-1
Zgubiono karty konsumo­we wraz z wkładkami „p" wydane przez Zakłady Me talowe na nazwisko: Ja­worski Jan. Jaworska An­na, CzmicTcwska K cysty­na. 1DN-1
Zgubione zaświadczanie pierwszej rejestracji woj. . ekowej -wydane w Rado­miu na nazwisko Zalew­ski Jan — Radom, 1030-1

na dzień 20 grudnia 1951 r. (czwartek)Na fali 1382 m.Program dnia 5.55 15.25 Wiadomości 8 05 6.00 1.00 7.55 12.04 16.00 20.00 23.005.10 Koncert 6.05 Wszechnica Radiowa 6.35 Muzyka 7.20 Muzyka 8.00 Koncert utworów komp. rosyjskich 9.15 Muzyka dla wszystkich 10.00 „Siedem sopli“ — op. Bodo Uhse z tomu pt. „Lustro“ 10.20 Muzyka 11.00 Język rosyjski 11.45 Głos mają kobiety 12.15 Muzyka 15.30 Aud. dla świetlic dziecięcych 16.20 Muzyka 17 00 Kwadrans muzyki tanecznej 17.15 Wszech­nica Radiowa 17.30 Komp. Tygodnia — J. s. Bach 18.00 Z kraju i ze świata 18 20 Polskie utwory fortepianowe 19.00 Język rosyjski 19.20 Aud, dla młodzieży 20.30 Pieśni "w wyk. Chóru PR. p.d. Wł. Bu­kowieckiego 20.45 „Dzieje poloneza" — aud. sł muz. 21.30 „Na fal! humoru t sa­tyry" 21.45 Stalin w Muzyce Komp. Ra­dzieckich 22.25 Koncert.Na fali 367 m.Program dnia 6.00 13.25 Wiadomości 8.05 8,30 7.55 17.60 21.00 23-fO 
, (Dokończenie ze śtr. 2-ej)

Po trzecie: orientując się na walkę x ludem polskim i z jego awangardą, obóz reakcyjny we wszystkich swych odłamach współpracował z okupan-
Po czwarte: dotyczy to zarówno Pol skiego Korpusu Bezpieczeństwa» tej przyszłej policji zbudowanej na ka­drach dawnej policji, jak 1 Kierownic­twa Walki . Cywilnej (wzgl. kier. Walki Podziemnej) — spełniającej ro­lę podobną, ale obliczoną tylko na cgas okupacji — jak i kontrwywiadu AK. Jak i wywiadu NSZ, jak 1 wywia­du WRN, jak wreszcie — i ta sprawa została najjaśniej wyświetlona wła­śnie w dniu wczorajszym — central­nego wywiadu delegatury. O całej tej działalności wiedział, aprobówał ją i inspirował emigracyjny rząd londyń­ski.
Kurczewski zeznał wczoraj, że KWP było powołane przez delegaturę na polecenie rządu londyńskiego. Po wojnie Kurczewski był wezwany do Londynu I o swej okupacyjnej dzia­łalności składał sprawozdanie mini­strowi spraw wewnętrznych „rządu emigracyjnego" Berezowskiemu oraz innym dygnitarzom londyńskim.
Szczegółowo o centralnym" wywia- dgio delegatury zeznawał Zborowski. Biecz jasna, wywiad ten rozpracowy­wał i likwidował lewicowców na własną rękę, korzystając jednocześnie z materiałów wszystkich innych wy­wiadów.' Blankiety kartoteki do roz­pracowania lewicy były sporządzone Według wzoru, nadesłanego' od rządu lOńdyńskiego... •

. Swoje listy wywiad delegatury rów pleż przekazywał Spielkerowi x ge­

akcyjnych. Potentaci, za którymi stał wszechwładny kartel, wykupywali większość akcji takich spółek, a potem zamykali „niepotrzebne"' - cukrownie. Piotrowi Broniewskiemu bruździła cukrownia w Nieledwi, Wykupił ją więc ten „pan na'Garbowle“, cenniej­sze maszyny przewiózł do siebie, do Strzyżowa, a robotników — miejsco­wych chłopów — wyrzucił z pracy. Było' wśród nich wielu takich, którzy pracowali już 2D —. 30 lat.
Zamilkły maszyny. Zagnieździły się chwasty i ptaki w budynkach fabrycz nych. Nędza chłopów nieledewskich, pogłębiona nagłym bezrobociem, do- sięgnęla dna.
Tak więc" od 1934 r. do kwietnia 1951 r. straszyła ludzi pustymi okna­mi stara cukrownia — jedyny w tych okolicach zakład przemysłowy.

W starych murach
W kwietniu 1951 r. na wzgórzu pod wsią zabłysły nocami światła. Ciężkie „Zisy" i „Bedfordy" rozjeź­dziły ze szczętem drogę do Hrubieszo-
W starej cukrowni będzie nowa fa­bryka. Polska Ludowa buduje w Nie­ledwi wielką wytwórnię win owoco­wych. Nieprzeliczone bogactwa po­wiatu hrubieszowskiego — jabłka, wiśnie, porzeczki — będą. kupowane na miejscu, przerabiane na miejscu, a na pewno i spożywane na miejscu. Nowoczesne urządzenia, automatyczne obieraczki ♦), prasy do owoców, maszy ny do butelkowania — wszystko to dla Nieledwi, dla dobra tych chłopów, którym pan Broniewski poskąpił pra­cy. Stu pięćdziesięciu ludzi znajdzie w winiarni stałe zatrudnienie.
Starą cukrownię widać z daleka, za wsią, na wzgórzu. Droga do niej okrop na, nie dość, że typowo „hrubieszow­ska", ale na dobitkę — typowo grud­niowa. , 1 * * o * * * * * * * w ®
W ceglanych budynkach tylko mury pozostały stare — solidne są, więc bę­dą nam jeszcze służyć. Na tych mu­rach ułożono nowe dachy, w mury wprawiono szerokie okna, pod mura­mi wbito do ziemi betonowe słupy. Kotłownia -bez kotła zleje czernią przewodów kominowych. Przez dziurę w ścianie wyjechał na podwórze we­teran ognia i pary — walec z grubej, .przerdzewiałej już blachy, opatrzony napisem „S, Putiłow — St. Peters­burg“. Niedługo pójdzie na złomh
Teraz obszerna hala fabryczna prze dzielona będzie- żelbetowymi stro^mi. Budowa trwa w warunkach, jakich 

warszawscy inżynierowie i murarze nie wyobrażają sobie nawet w snach.
Konkurencja o ludzi

Srak ludzi — cieśli trzeba sprowa­dzać „na chwilkę" z innych budowli, odległych często o 70 km. „Chwilka-* 
trwa nieraz tygodnie. Gdy się już ma fachowca, to żal go odsyłać z powro­tem, choć kierownik budowy maga­zynów Centrali Produktów Naftowych młota się przy telefonie, grożąc „po­ciągnięciem za konsekwencje“... Ot, taka jest teraz konkurencja — nie o pieniądze, lecz o ludzi.

Brak materiałów — miast zawie­szać strop na jednolitych, pięciome­trowych belkach, trzeba będzie chyba spawać belki trzymetrowe, jeśli War­szawa w czas nie pomoże.
• Są jeszcze inne trudności. Nie brak w Nieledwi kułaków. Ci nie sprzeda­dzą robotnikom jajka, ni Chleba; go­rzej — podmówią do tego innych chło pów. Ten i ów bogacz pogrozi nawet, wy zwie robotników od „przybłędów" i „hacharów". Nie w smak im uru­chomienie fabryki, bo kto wtedy bę­dzie obrabiał kułackie pola.
Ale młodzież wiejska, ale biedacy, zepchnięci na koniec wsi nie stronią od fabryki. Kilkunastu nieledwiaków wykonuje proste roboty budowlane, potem przyuczy się ich podczas mon­tażu maszyn, aby mogli obsługiwać prasy i automaty. Inni kręcą się ko­ło płotu, rozmawiają ciekawie z cie­ślami, bywałymi przecież już i w Lu­blinie i w Warszawie.
Ostatecznie przekona ich chyba wia domość o projektowanej za rok — w związku z uruchomieniem fabryki — elektryfikacji wsi. Prąd popłynie- tu z daleka — ze Stalowej Woli.

Mocni ludzie
Mocnych trzeba lu^zl, aby dali radę trudnościom. Choć fabryki jeszcze właściwie nie ma, dyrektor Krysiń­ski nie czeka na jej uruchomienie, na sekretarkę i gabinet. Chłopską furką tłucze się po okolicach, werbuje ludzi, jeździ do Lublina, stąd przywiezie cie­ślę, skąd inąd — futryny okienne.
Kierownik techniczny Szewczak przed wojną był nauczycielem w szkole mechanicznej. Po wyzwoleniu — jak to się mówi — „poszedł do produkcji". Przyzwyczaił się do gor- 6zych,^uł--w-Nieledwi-warunk.ów. Za­czął. przecież, w r., 1945 od., budowy mostów kolejowych koło Zamościa, budowy, w • której • na niejeden nit przypadała seria z karabinu maszy­nowego do nacierających nocą ban­dytów.
Józef Kondrat jest znanym w po­wiecie murarzem - wlnklarzem. Wzy­wają go tylko do stawiania narożni­ków, co czyni z czarnoksięską prawie celebracją. Gdy opowiedziałem mu, źe w Warszawie narożniki układa każ­dy murarz, posługując .się pomysło­wym szablonem, nie chciał uwierzyć. Prosił, aby mu przysłać rysunek ta­kiego szablonu.
W trudnych, prymitywnych waruh kach buduje się Nieledew — for- poczta uprzemysłowienia na wschód-

ki wywiezionych: to tylko jeden fakt, Jeden jedyny przykład delegacko-ge- stapowskiego współdziałania. Ile ta­kich faktów było?
Ostatnie ogniwo

Przewodniczący sądu odczytuje oso­bliwy dokument, znaleziony w archi­wach gestapo. List kierownika gesta­po warszawskiego do centrali w Niem czech. O tym, że jeden z jego agen­tów, znawca spraw komunistycznych, współpracuje z aparatem delegatury. Że „służba specjalna" delegatury, która się sprawami komunistycznymi zajmuje, to nie jest „dało partyjno, polityczne", lecz dato państwowe. „Antykomunistyczne nastawienie jest o wiele silniejsze, niż antynlemieo- kle" — stwierdza gestapowski kontra­hent delegatury.
I cytuje oświadczenie jednego z przedstawicieli delegatury: „Nasi przy jaciele z USA naciskają, byśmy walkę z komunizmem prowadzili znacznie ostrzej niż dotąd".
Tym "ostatnim ogniwem krąg został zamknięty: gestapo, wszystkie wywia­dy wszystkich odmian reakcji, i „ame rykańscy przyjaciele" — razem prze­ciw narodowi polskiemu.
A wszystkie wywiady — I delega­tury, i AK, i N8Z, 1 PKB — otrzymy­wały z Londynu najwyższe pochwały. Za dobre wyniki „konspiracji".Właściwie powinniśmy pisać kon­spiracja bez cudzysłowu.'Bo konspiracja reakcji była bardzo staranna, głęboka, Tylko ie to nie była . konspiracja przed okupantem. To była 'konspiracja przed narodem, i w takiej konspiracji jest mimowolny hołd dla narodu. Ed. W.

nich krańcach Polski. Budowałaby alę jeszcze szybciej, gdyby nie... 800.000 litrów wina.
Początkowo zaprojektowano fabry­kę o wydajności 1.700.000 litrów i stosownie do tego projektu wykonano dokumentację techniczną. Ostatnio jednak Centr, Żarz. Przem. Owocowo- Warzywniczego wycofał dokumenta­cję, gdyż sprawność wytwórcza ma być powiększona do. 2.500.000 litrów.
W Warszawie debatuje się nad kwe stią 800.000 litrów wina, a w Nieledwi wstrzymana jest praca. Już krąży ku­łacka wieść: „Widzicie, nie dadzą ra­dy skończyć..,“Nieledew czeka na szybką decyzję!Jeszcze jednego rozstrzygnięcia epo dziewają się nieledewscy budownlczo wie. Plan ciągle zmieniany, we wszy­stkich wersjach mówi tylko o wy­twórni win. Taka jednostronność wydaje się niesłuszna, gdyż:1. Projektowane centralna siłownia pi rowa będzie mogła dać napęd wielu in­nym — obok winiarni — urządzeniom przetwórczym.
i. Powiat hrubieszowski obfituje tak­że w Jarzyny i owoce jagodowe (tru­skawki), będące surowcem do wyrobu licznych, wartościowych przetworów. Mamy tu na myśli pfzede wszystkim dżemy owocowe, cieszące się dużym i wciąż rosnącym popytem. 

Produkcja istniejących przetwórni z trudem zaspokaja zapotrzebowanie. Tak obfite, jak w tym roku, zbiory owoców są do pewnego stopnia... klę­ską, gdyż nie ma ich gdzie przerobić. Tym bardziej więc ' planowanie CZPOW powinno wykorzystać każdą szansę zwiększenia możliwości pro­dukcyjnych.
Dajemy chłopom nieledewsklm za­kład przemysłowy. Musi to być wy­twórnia wielka, silna i wszechstron­na, tak jak wielkie, silne i wszech­stronne są nasze zamiary.

J. Kasprzycki,

Robotnicy na wsi poznańskiej

Dopóki rolnik nie zrozumie

IOd naszego soecjalnego wysłannika')

»Wykroje ¡Wzory«
nr 50zawierają wykroje:sukni dia tęższej osoby, sukienki wizy­towej, ubranka dla chłopca od 5 do 7 lat oraz wzory:serwetki (aplikacja i mereikl), makatki (Czerwony kapturek), 3-ch zabawek na choinkę, jak również objaśnienia tablicy wykrojów i wskazówki krawieckie.Cena zeszytu $o gr. K 702-0

Poznań, w grudniu.. Poblędzfąka. .Osada ,gminna ' jak wszystkie niemal w woj. poznańskim, ładnie zabudowana, z .kwadratowym ryneczkiem z dwupiętrową murowa­ną szkołą, wtuloną w gąszcz staro­drzewu.Do sekretarza Gminnej Rady zgła­sza się w niedzielę z rana grupa ro­botników. Z Poznania. — Dajcie nam kilku ludzi, znających wieś oraz listę zaległości podatkowych 1 zbożowych poszczególnych rolników. Przyjechaliś my porozmawiać z chłopami. Pomoże­my wam... •
Sekretarz Prezydium bardzo się -obraził.
— Kłopot tylko z takimi nieoczeki­wanymi przyjazdami Skąd ja wam nagle wytrzasnę listę zaległości, skąd wezmę przewodników? I w ogóle po co wy przyjeżdżacie? My i tak lepiej znamy chłopów I ich przekonania, aniżeli wy, z miasta. Co wy ta po­możecie...
Robotnicy nie ustępowali, uparli się przy swoim i poszli na wieś na po­gawędkę z chłopami
Czy wiele zdziałali tego dnia, trud­no byłoby na to odpowiedzieć. Pewne jest jedno, że ta odrzucona przez se­kretarza GRN porąoć polityczna bar­dzo potrzebna była gminie Pobiedzi­ska.
Gmina ma bowiem jeszcze — choć to ostatnie dni skupu — 50$ ton zale­głości w zbożu.
Wprawdzie podatetk gruntowy za­płaciła już w 88 proc., ale FOR tyl­ko w 56 proc., a raty Pożyczki Naro­dowej tylko w 30 proc. Cóż stąd, że gmina przoduje w obecnej chwili w kontraktacji trzody chlewnej? Chyba cyfry te wołają dość głośno: -oto skut­ki słabości politycznej aktywu GRN; Sporo rolników z Pobiedzisk, jak wi­dać, nastawiło się na to, aby od pań­stwa tylko „bra$", aby korzystać z wszelkich możliwych ulg l ułatwień! Nie poczuwa się jednak do obowiązku ani pełnej sprzedaży nadwyżek zbo­żowych, nakazanej przecież dekretem, ani" spłaty również ustawowej należ­ności na Społeczny Fundusz Oszczęd­ności Rolnictwa, ani spłaty rat Poży­czki Narodowej — dobrowolnie prze­cież przyjętego zobowiązania. A GRN nie umie Ich przekonać.
BOGATE PLONY AGITATORÓW
I gdzie indziej potężną w swym roz­machu organizacyjnym akcje polity­cznej pomocy dla wsi natrafiała w o­kresie początkowym na wiele prze­szkód i utrudnień często natury czysto technicznej, lub spotykała się z Obo­jętnością I niezrozumieniem.Ale robotnicy nie priesUti jełdsló, przeciwnie akcja ta rozwija się da­lej w coraz to nowych formach orga­nizacyjnych.

Jednej z ostatnich niedziel QRZZ z Poznania wysłała do M powlatow prawie tysiąc ładzi. Pojechali me­talowcy, pocztowcy, nauczyciele bu­dowlani, Dotarli do 330 gromad, od­wiedzili 5.600 gospodarzy, wrócili a bogatym, konkretnym plonem awej politycznej agitacji Zebrali miano-

£•

— Niektórzy z tych zawodników po trzebują jeszcze troche dobrej szkoły, & w krótkim czasie staną sie pełno­wartościowymi bokserami. Ogólnie jednak poziom turnieju jeat średni — powiedział trener Sstam w ostatnim dniu przedolimpijskiego turnieju w Gdańsku. Wydoje się, że opinia na­szego trenera najlepiej charakteryzu­je poziom zawodów.
Celem turnieju miało być wyłonie­nie kadry olimpijskiej, która w na­stępnych miesiącach zostanie otoczona szczególną opieką. Zadanie to nie zo­stało spełnione z powodu niestawienia się w Gdańsku wielu czołowych bo­kserów, nie mówiąc już o reprezen­tacyjnej dziesiątce, która walczyła ostatnio w Finlandii. Jeszcze w przed dzień rozpoczęcia turnieju organizato­rzy liczyli się z możliwością niekom­pletnej obsady w niektórych wagach. Takie potraktowanie turnieju przez zrzeszenia zasługuje na surową na­ganę. Oczywiście, w kadrze olimpij­skiej znajdą się i cl czołowi bokserzy, którzy zlekceważyli turniej gdański. Jeśli wśród 35 bokserów wyznaczo­nych do kadry olimpijskiej znajdzie się 10—12 uczestników turnieju gdań­skiego to i tak będzie dużo.Trzeba więc stwierdzić, źe turniej nie był przeglądem sytuacji w naszym boksie. Czy wobec tego nie miał on żadnych cech dodatnich? Właśnie miał. Na ringu w Gdańsku zobaczy­liśmy wielu młodych bokserów, któ­rzy nie potrzebują już obawiać się, że zostaną łatwo pokonani przez asów. Trzydniowe walki wykazały, że za­wodnicy ci zrobili wielkie postępy i już w najbliższym czasie powinni dołączyć do czołówki.Najlepszą obsadę miała waga piór­kowa, w której spotkali się Soczewlń aki, który otrzymał nagrodę dla naj­lepszego zawodnika turnieju, oraz Frydrych, Mocek i Izydorczyk. W po­zostałych wagach poziom zawodników był bardzo nierówny. Nieźle wypadły walki w wadze muszej, gdzie Jus tka

Turniej młodzieży bokserskiej w Gdańsku

wiele Indywidualne zobowiązania Lną .,terminową odstawę przeszło 2 tya. ton zboża; towarzyszący im de­legaci..gminnych- rad .zebrali ponad 37 tye. zł. za zaległe podatki.
Następnej niedzieli ruszyła na wieś 1.400-osobowa armia Ligi Kobiet. Tam, gdzie się dało, zorganizowały zebra­nia Kół Gospodyń Wiejskich, gdzie Indziej porozmawiały z paroma tysią­cami kobiet w cztery oczy 1 — „do­gadały się“ z większością z nich. Wró­ciły dumne i rozradowane — zebrały 4.620 deklaracji na kontraktację świń; chłopi po wpływem swych przekona­nych łon zapłacili ponad 100 tys. zł, za zaległe raty Pożyczki Narodowej I ok. 60 tys. zł. na FOR.
Siadem grup agitatorów ruszyły w teren i zespoły artystyczne różnych zakładów pracy z programem świetli­cowym, przystosowanym do aktualnej walki o plany produkcyjne w fabry­kach i plan skupu zboża na wsi. Chło­pi klaskali głośno, gdy konferansjer zręcznie wplatał w swoje zagajenie nazwiska przodujących rolników i ho­dowców danej gromady. Taka wizyta nie tylko żyje długo w pogwarkach sąsiedzkich. Daje również natychmia­stowe cyfrowe wyniki w tabeli skupu i kontraktacji żywca w danej groma-

Fachowcy poMiiklwanl
KIEROWNIKA DO SPRAW TECHNICZNYCH, DWÓCH STARSZYCH KSIĘGOWYCH, KASJERA, KIEROWNI­KÓW SEKCJI: a) administracyjno-gospodarczej, b) o gólno organizacyjnej, c) zaopatrzenia, d) finansowej, — jak również 1 INNYCH PRACOWNIKÓW KONCBPCYJ NYCH obeznanych e tkactwem, przędzalnictwem, far- blaratwem 1 handlem zatrudni z dniem 1 stycznia 1852 M)KU EKSPOZYTURA CENTRALI PRZEMYSŁU LUDO­WEGO i ARTYSTYCZNEGO w Białymstoku ul. i-go Maja 16. K 784 0

Obwieszczenia
PREZYDIUM M.R.Ñ. w Radomiu wzywa wszystkich Zainteresowanych, którzy złożyli tymczasowe zatwlad ozenie "na odznaczenia nadane przez Prezydium Kra­jowej Rady Narodowej oraz przez wszelkie władze Odrodzonego wojska Polskiego w okresie od 1941 r., aby zgłosili się do gmachu Prezydium, Plac 11 Grud- nią i. pokój 29 celem podjęcia stałych legitymacji.

CENTRALA ARTYKUŁÓW GOSPODARSTW*  DOMOWEGO
Hurtownia Wojewódzka w Radomiu oraz Hurtownie Rejonowe w Kielcach i Ostrowca powiadamiają wszy­stkich zainteresowanych odbiorców, że w związku z przeprowadzaniem inwentaryzacji

w dniach od 27 do 31 grudnia mi r. sprzedaż i wydawanie towarów nie będą miały miejsca. 
Wszyscy odbiorcy proszeni są o wcześniejsze zaopa­trzenie Się w towar, U. do dnia 24.XII.195l r. włącznie.'•K 1032-0
Ogłoszenia drobne

ZGUBY
Zgubiono książeczkę woj­skową RKU — Radom 1 kartę meldunkową na na- zwitko Odale Jan syn Lu dwika zamieszkały wici Władysławów, poczta Gra­bów Stary. ]t)3< 1
Zgubiono karty meldunko­we na nazwtiko Dobrowol­ska Marla. Dobrowolska Saturina, Dobrowolska He*  * * * * * * * * i * * lena, Dobrowolski Tade­usz zamieszkali we wal Międzylesie gminy Dobre Miasto. 1869-0

Zgubione kartę meldunko­wą na nazwisko Przygoda Helena, Radostowo pow. Reszel woj. Olsztyn.
Zgubiono książeczkę woj akową wydaną przez RKU w Grójcu na nazwisko Szymański Jon Wlerzcho- winy, p-ta Jedlińsk, 1038 1
Zgubiono legitymację etut bowę Robotniczej Spół­dzielni Pracy „Wytwórnio chemiczno"' i Zw. Zaw. wy itawiona na nazwisko Wi­niarska Wacława. 1023-f

PTOWE 

zajął niespodziewanie ostatnie miej­sce oraz w lękkopółśredniej, półśred- niei i lekkośredniej. Ogólnie poziom walk w wagach lżejszych był dużo wyższy niż w cięższych. Już w dru­gim dniu wielu zawodników wykaza­ło braki kondycyjne, a w trzecim do­szło aż'do 7 walkowerów. Trenerzy muszą poza tym zwrócić większą uwa­gę na czystość walki swych zawodni­ków. Uczestnicy turnieju otrzymali stanowczo za dużo ostrzeżeń za bicie głową, przetrzymywanie Itp.Indywidualnie najlepiej zaprezento­wali się w Gdańsku Drogosz, Socze- wiński, Izydorczyk, Pek, ^cigala. Krawczyk, Grzywocz II, Wojtkowiak, • nie wiele im ustępowali Kaspęrczak, Frącik. Rozplerski, Mocek, Wytyk, Sadowski, Wisz, Wojciechowski i Nao dzik.Na zawodników tych Rada Trene­rów powinna zwrócić większą uwagę i wśród nich szukać następców na­szych reprezentantów. Materiał jest dobry, chłopcy mają zapał — od tre­nerów zależy czy wyrosną z nich prawdziwi mistrzowie, (zg)

bowiem

stoi na ogólno*  jednak



• ZYCIE CZĘSTOCHOWY

Robotnicy — 
przodownikom wyszkolenia WP

Przodownicy i przodownice miejsco Wych zakładów przemysłowych spot­kali się 15 bm. — w trzecią rocznicę zjednoczenia partii robotniczych — z przodownikami wyszkolenia bojowego i politycznego na wieczorze zapoznaw czym w Młodzieżowym Domu Kul-
Spotkanie to zorganizowała PRZZ Wraz z Miejską Radą Narodową.Sekretarz PRZZ ob; Gawron otwie­rając spotkanie mówił o łączności świata pracy z wojskiem ludowym, a sekretarz prezydium MRN J. Lipiec w krótkim referacie zobrazował osiąg­nięcia klasy robotniczej od Kongre- siu Zjednoczeniowego do chwili obec-

■ • ’ W imieniu żołnierzy przemawiał ob. Paczyński, wyrażając wdzięczność społeczeństwu' miasta za zorganizowa-... nie tak miłego spotkania.W Części artystycznej wystąpiły ze­społy świetlicowe MDK i TPD z mu­zyką, tańcami, śpiewem i recytacjami oraz wojskowy zespół instrumentalny.Po wspólnej herbatce .robotnicy i żoł Tiierze przy dźwiękach orkiestry woj­skowej i zespołu instrumentalnego MDK bawili się na zabawie tanecznej.

Z III Konferencji Powiatowej PZPR

ANALIZA OSIĄGNIĘĆ I BŁĘDÓW

III powiatowa Konferencja Partyjna, która odbyła się w sali CZPL „Warta" z udziałem przedstawiciela KC PZPR St. Pilawki i KW — Szy­dlaka, dała przegląd dotychczasowych osiągnięć j niedociągnięć powiatu częstochowskiego. Referat sprawozdawczy wygłosił I sekretarz KP PZPR K. Jankowski, który m. in. stwierdził:
Powiat nasz nie ma jednolitej stru ktury. Gminy południowe mają cha irakter przemysłowy, gminy północ­ne zaś — rolniczy. Dodać trzeba, że powiat nasz jest najobszerniejszym w całym województwie.Ta różnorodność naszego powiatu u­trudnia pracę, toteż tym bardziej pod kreślić należy osiągnięcia.Wszystkie zakłady przemysłowe w naszym powiecie ukończyły przedter­minowo produkcję drugiego roku pla­nu sześcioletniego, a jedna z fabryk — G Z. P. L. .Gnaszyn“, która ostat­nio zdobyła sztandar przechodni — Przoduje w skali ogólnokrajowej. Rów nież i niektóre z kopalń pracują dziś już na początek trzeciego roku planu sześcioletniego.

Hagrody za III kwartał współzawodnictwa 
otrzymali czołowi pracownicy ZWO

W świetlicy Częstochowskich Za­kładów Wyrobów Ogniotrwałych od­była się uroczystość wręczenia na­gród zwycięzcom we współzawodnic­twie w IV kwartale 1950 r. i w III kwartale 1951 r.Nagrody za IV kwartał ub. r. przy znane tak późno ze względu na róż­ne trudności natury " technicznej o­. trzymała 44 pracowników zakładów.Ogólna suma nagród, wyniosła 2860 złotych. . .Źa wyniki współzawodnictwa w III kwartale br. nagrodzono z funduszu współzawodnictwa pracy 37 robotni-

«Wielka łuna»
w kinie „Wolność"

W piątek 21 bm. kino „Wolność“ wyświetlać będzie film pt „Wielka
Seanse rozpoczną się o godz. 16, 18 i 20. Bilety rozprowadza Powiatowa Rada Związków Zawodowych.

kr w sumą 1650 zł., e z funduszu za­kładowego 71 pracowników fizycz­nych j 20 umysłowych sumą 5.515 zł.10 najlepszych pracowników zakła­dów otrzymało prócz nagród pienięż­nych w formie książeczek oszczędno­ściowych, również nagrody książkowe.Najlepsze wyniki we współzawod­nictwie w III kwartale uzyskali Sta­nisław Bartoszewski — 148,8 procent normy, Kazimierz Leganowsld — 148,8 proc., Michał Strzelecki — 112 proc., Stan*slaw  Balaga — 120,2 proc. Władysław Palacz — 114,9 proc., Jan Palacz — 180 proc., Piotr Majcher- czyk — 129.1, Edward Rosa — 153,6, Wacław Migoń — 148, Witold Siudek — 138,5, Franciszek Słaby — 193.6, Wacław Skępiec — 205.3, Józef Kli­mas — 201,1 i Mieczysław Kościański 142,1 proc, normy.

Powiat częstochowski po przełama­niu poważnych trudności zrealizował w 103 proc, skup zboża i przoduje w akcji skupu ziemniaków w całym wo jewództwie. Akcja kontraktacji trzody chlewnej, która początkowo dawała bardzo słabe wyniki, obecnie przebić ga już pomyślnie.Te osiągnięcia nie mogą przesłaniać niedociągnięć i błędów. -Opieszale np. rozwija się spółdzielczość produkcyj­na. Istnienie zaledwie jednej spółdziei ni i niezrealizowanie powziętych w tym zakresie zobowiązań powinno być bodźcem dla aktywu społecznego na­szego powiatu, do podwojenia wysił­ków w tej dziedzinie.
Delegaci zabierający głos w dyskusji, uzupełnili wygłoszony referat swoimi uwa­gami. Ob. J. Jeleckl z Przyrowa omówił kłopoty, jakie do r. 1950 miały władze gminne z niektórymi gromadami jak np. z Bolesławowem czy Zarębicami. Dziś gro­mady te przodują w przeprowadzanych akcjach. W Zarębicach np. chłopi zorgani­zowali manifestacyjną odstawę zboża.Nie wszystkie organizacje w gminie pra­cują należycie. ZSCh w Przyrowie nie bie­rze żadnego udziału w życiu społecznym,Ob. Kotynia z- GZPL „Gnaszyn" stwier­dziła, że w zakładzie tym niedoceniana jest praca kobiet. W zestawieniach papierko­wych dużo jest mowy o kobietach, ale fak­tycznie nie są one dopuszczane do poważ­niejszych stanowisk, Ob, Czamota z tegoż zakładu zwrócił uwagę na szerzące się tam

kumoterstwo. któremu należy wydać sta­nowczą walką.Ob. K. Wieczorek z KG Lipie przedsta-. wił zebranym trudności, z jakimi walczył tamtejszy zespół produkcyjny zanim zorga­nizował 1 zagospodarował spółdzielnię. Pa­weł Sitek z KG w Kuźnicy mówił o poważ­nych osiągnięciach w swojej gminie, nie pomijając jednak niedociągnięć, jakimi są: brak świetlicy i LZS-u oraz słaba działal­ność Koła Gospodyń Wiejskich, Ob, J. To­mala z PGR „Małusy" wskazał na częste zmiany na stanowiskach kierowniczych ze­społu, które obsadzano nieodpowiednimi i źle gospodarującymi ludźmi.
Zagadnienia organizacyjne ściśle związane z pracą komitetu, powiatowe go PZPR zreferował przedstawiciel KC PZPR St. Pilawka.
Dyrektor PZGS „Samopomoc Chłop ska“ ob. Spalek przedstawił zebranym osiągnięcia swojej placówki. PZGS mimo braku odpowiednio wykwalifi­kowanych ludzi do 10 bm. wykonał plan sprzedaży detalicznej.
O roli nauczycielstwa wiejskiego mów:ł kierownik wydziału oświaty PPRN, ob. Girczys. Stwierdził on rów nież, że niektóre prezydia GRN nie opiekują się należycie młodymi nau­czycielami, którzy niedawno rozpo­częli pracę na wsi. Tak dzieje się np. w Starczy, Przymiłowicach i BiskUpi-
Przedstawiciel KW PZPR ob. Szy­dlak w swej wypowiedzi stwierdził, że to, co zrobiono dotychczas na • wsi, stanowi zaledwie początek prowadzo­nej ofensywy, którą obecnie powinna

«Życie» organizuje sekcję bokserską

przy kole Stali huty
Poruszaliśmy niejednokrotnie spra­wę poważnego obniżenia się poziomu sportu pięściarskiego w naszym o- średku i spadku liczebności kadr czyn nych zawodników.Szereg naszych artykułów spowodo­wał, że sekcje bokserskie zaczęły pra­cować nieco lepiej — dowodem tego jest chociażby fakt, iż kluby nasze, ma

«Blachownia»

Stal Raków remisuje

z Górnikiem w Radzionkowie

Częstochowski 
Muranów

Osiedle robotnicze przy ul. Sobieskiego zowią mieszkańcy miasta „Często­chowskim Muranowem“. Jak grzyby po desze;u wyrastają tu- werąż nowe bloki mieszkalne, w których zamieszkają rodziny robotnicze.Foto B. Bohatyrewice

cechować walka o zwiększenie wy­dajności z ha' i ożywienie procesu u- spółćzielczania wsi.
Brak propagandy i staba praca ekip łączności miasta ze wsią uwydatniła ob. Wdowik, a dyrektor CZKRŻ inż. R. Kurek złożył meldunek o wykona niu planu rocznego przez kilka kopalń
Dyskusję podsumował I sekretarz KP PZPR — K. Jankowski, po czym konferencja dokonała wyboru nowego Komitetu Powiatowego, którego se­kretarzami zestali: I — K. Jankowski, II — J. Sabok i III — A. Wdowik.

Sala wzorcowa
w fabryce 'guzików

Po wojnie rozpoczęto modernizację Fabryki Guzików całkowicie zanied­banej przez b. właścicieli prywatnych.Ścieśnione dawniej" maszyny''roż- przestrzeniono, dzięki czemu wzrosło bezpieczeństwo pracy," szczególnie na oddziałach pił i frezowni. Systema­tyczne poprawki konstrukcyjne zespo­łów produkcyjnych przyczyniły się do stałego podnoszenia się wydajności zakładu i osiągania przez załogę lep­szych zarobków. Jednocześnie nastą­piła poprawa warunków sanitarno - higienicznych, a robotnicy otrzymali " świetlicę.Obecnie przystąpiono w Fabryce Guzików do urządzenia wzorcowej sa­li sortowniczej w jednej z nieczyn­nych hal fabrycznych. Sala wzorcowa będzie posiadała światło jarzeniowe i tzw. cichą posadzkę z ksylolitu., Okna powiększono, a stanowiska pracy rozmieszczono w sposób najdo­godniejszy dla robotnic i robotników. Sala zostanie oddana do użytku zało­gi na początku przyszłego roku.

Na półmetku drużynowych mi- .»trzoętw -bokserskich klasy wojewódz­kiej Stal Raków spotkała s:ę w Ra­dzionkowie z tamtejszym Gorn-kiem.Pomimo oddania walkowerów w wagach półciężkiej i ciężkiej rakow-a nie wywalczyli remis 10:10, przegrali zatem tylko trzy walki.Wszystkie spotkania odznaczały się niezwykłą ^ciętości« a zawodnicy obu drużyn dopuszczali się niedozwolo­nych ciosów, co-¿mutilo sędziego rin gowego, Klapsię do czterech dyskwa­lifikacji, w tym jednej nawet obu­stronnej.W wadze muszej Królik przegrał z Mazurem przez tKo. w II starciu, w koguciej Szpryngier zwyciężył wyso­ko na punkty Púrgala, w piórkowej Lapucha po b. ładnej walce wyg-ał rown:eż na punkty z Sosną. Przeciw­nik Chmielewskiego — Golus został zdyskwalifikowany za ciągłe trzyma- -nie. W lekkcpółśredniej Hoffman zdobvi punkty walkowerem na sxu- tek nrdwngi" Rencza; w walce towa­rzyskiej dbaj zawodnicy zostali zdy­skwalifikowani. Dobosz w pośred­niej wygrał z Zysikiem wskutek zdy- skwalifikowi nia tego ostatniego, w

w lekkośredniej Zawálskiego zdyskwa Lfkowano w walce z Okruszhiewi- czcm, w średniej Wodecki znoka.no­wa! już w I starciu Kopolkę, Sędzio - wal1 na punkty ob. ob. Majewski i Karłowik: (Częstochowa) oraz Sir- nowfiki (K.tow:ce).
- Pierwsze m ejsee w. grupie Stali zaj mu je na raz e Stal Zabrze, a rako- wianie znajdt ją się na trzeciej pb-

ją już niemal kompletne drużyny, gdy jeszcze w mistrzostwach wiosennych mecze stanowiły parodię rozgrywek na skutek silnego zdekompletowania walczących zespołów, a często nawet nie dochodziły do skutku.
Do akcji naszej przyłączyła się sek­cja bokserska MKKF, przystępując do kontrolowania pracy klubów i kół, a ostatnio Stal Raków ¡podjęła zobowią­zanie wyszkolenia na dzień przyszło­rocznego Święta Pracy 50 młodych pię ściarzy.
Redakcja nasza postanowiła prowa dzić dalej wszczętą akcję nie tylko na łamach „Życia“, lecz i czynnie. W por rozumieniu z sekcją przy MKKF urzą dzamy dzisiaj tj. w czwartek 20 bm. o godz. 18 w świetlicy huty „Blachow­nia“ propagandowe zawody z udzia­łem czołowych pięściarzy Cźęstóćho- wy 1 Rakowa. Zawody te będą połą­czone z wręczeniem zakupionych przez naszą redakcję rękawic i zało­żeniem przy kole Stali w Blachowni sekcji bokserskiej.

Brygady murarskie Z.B.M.
walczą o tytuł najlepszego zespołu

W-j częstochowskim Zjednoczeniu Budownictwa Miejskiego od kilku ty­godni prowadzone jest współzawodnictwo między załogami odcinków ro­bót o tytuł najlepszego zespołu murarskiego w Zjednoczeniu.
Widownią ostrej walki pierwszego etapu współzawodnictwa były Mie­rzęcice, gdzie w okresie od 26 listo­pada do 1 grudnia walczyły o pierw szeństwo zespoły Janika z odcinka nr 4, Tabora z odcinka pierwszego i Zurka z budowy nr 3.Zwyciężyła brygada Wincentego Janika, osiągając 300 proc, normy ty godniowej. Na drugim miejscu zna­lazł się zespół -Tabora,- na trzecim Ja
W 'dniach od 3 -d<r 8-bm.— zespoły-, które zajęły w pierwszym etapie I i II miejsce, spotkały się na budowie w Pankach, stając do dalszej walki

Pracę świetlicowa w zakładach przemysłowych

trzeba powiązać z zagadnieniami produkcji

W świetlicy Cz. ZPW przy ul. Narutowicza odbyła się narada robocza kierowników świetlic, przewodniczących rad zakładowych i komisji kultu­.. -«• - z— zakładów pracy w celu omówienia w instytucjach i zakładach przemyśle-

ODPRAWA członków komitetu doi Spraw wychowawczych młodzieży, po wstałego przy prezydium MRN odbę­dzie się w piątek 21 bm. w Młodzie­żowym Domu Kultury. Początek o godz. 18.W KILKU punktach miasta MHD zorganizował sprzedaż choinek dośtar czonych przez miejscową ekspozyturę „Las“.
WRĘCZENIE radiodbiomików miej scowym przedszkolom odbędzie się dzisiaj w lokalu przedszkola nr. 1 przy . ul. Narutowicza 29. Początek uroczy- stości, w czasie której dzieci wystąpią e częścią artystyczną, o godz. 10.30.
WSZYSTKIE zakłady fotograficzne w*  naszym mieście wykonują zdjęcia do dowodów osobistych w cenie 4 zł. za trzy sztuki. Za każde dalsze 3 fo­tografie cena jest taka sama.

CZŁONKOWIE zarządu powia­towego Związku Bojowników o Wol­ność i Demokracją zbiorą się w sobo­tę 22 bm. o godz. 18, celem omówienia konferencji wyborczej okręgu i spraw członkowskich. Zebranie odbę­dzie się w świetlicy Związku przy al. Wolności 3-5.

rałno-ośwlatowych oraz dyrektorów działalności kulturalno - oświatowej wych w mieście i powiecie.
Naradę zwołała PRZZ w porozumie niu z ORZZ i wojewódzkim Domem Kultury, które przysłały swych przed stawiciell — ob. Sitko i Bogdanowi-
Praca kulturalno-oświatowa w czę­stochowskich zakładach jest bardzo zaniedbana. Świetlicę nie spełniają swych zadań, gdyż Ich kierownictwa ograniczają się zazwyczaj do organi­zowania zespołów artystycznych prze­ciętnie na dość niskim poziomie. Brak natomiast w działalności kulturalno - oświatowej świetlic i komisji kultu­ralno-oświatowych rad zakładowych powiązania z zagadnieniami produk­cyjnymi i społeczno-politycznymi.Większość rad zakładowych i dy-

rekcji uważa świetlicę za „zło koniecz­ne“, które trzeba tolerować, ale któ­rym nie warto się zajmować, stąd bra­ki w wyposażeniu świetlic. Rady za­kładowe nie kontrolują działalności świetlic oraz komisji kulturalno - oświatowych i nie pomagają im w.
Dyrekcje zakładów, które nie mają etatów dla kierowników świetlic, idąc po najmniejszej linii oporu, zlecają o- plekę nad świetlicami niejednokrotnie ludziom nie mającym ani przygoto­wania ani pojęcia o tym, jak należy prowadzić pracę świetlicową. Tak jest np. w Centrali Spożywczej, gdzie kie­rownik świetlicy absolutnie nie rozu­mie znaczenia swej pracy, tak jest w

Wychowankowie Domu Dziecka

tworzą jedną wielką rodziną

clOHGNii

I TEATRYWielki — godz. iß: „Za tych co na mo
Kameralny — nieczynny ^Powszechny — „Mlrandollna"
Wolność — „W dni pokoju” Tęcza .— „Dr semmęlweia" Bałtyk — „cyrk chiński", TELEFONY "Komenda ilasta MO lo-BS Straż pożarna 22-32 dodał. 0£ Pogotowie Ratunkowe 234S DYŻUR SZPITALA Szpital miejski nr 1 — Barbary wszystkie oddziały DYŻURY APTEK Apteka nr 88 — Aleja u Apteka nr 94 — Narutowicza 199 Poradnia Przeciwalkoholowa. Al.. Wol­ności 10. Czynna codziennie od godz. 11 do 12 1 od 17 do 19. Porady bezpłatne.

Druk, asw „prasa" Mirmlkowike 1/8 2-B-46467

Niełatwo układało się życic Władysława Cierpiała przez trzynaście lat.

W 1941 r. ojciec Władka tropiony przez hitlerowców poszedł do party­zantki. W 1945 zginął za Polskę Ludo­wą, a w rok później Władek stracił matkę.
I wtedy właśnie gdy wydawało się że przychodzi dla chłopca najcięższy okres życia, wszystko odmieniło się na lepsze. Cierpiałem zaopiekowało się Państwo Ludowe. Władek znalazł troskliwą opiekę i wychowanie w Do­mu Dziecka.
Chłopca zastajemy w świetlicy Do­mu Dziecka przy ul. Krótkiej w czasie odrabiania .lekcji. Władek ma duże ambicje i nie zamierza poprzestać na ukończeniu technikum mechaniczne­
— Pragnąłbym dostać się do szkół/ oficerskiej — mówi. — Interes ije mnie .lotnictwo. Opracowywać nowe, doskonalsze typy samolotów dla u­mocnienia potęgi powietrznej Polski Ludowej, to mojé marzenie i cel, któ­remu chcę poświęcić się w życiu.—T Nb, a kolega? — zapytujemy sie­dzącego w pobliżu Edwarda Kuciń?

skiego, syna chłopa-ze wsi Raszujki w woj. warszawskim.
— Chcę zostać lekarzem. Pamiętam jak przed wojną musieliśmy jechać do doktora parę godzin furmanką, bo

Notatka «Życia» 
poskutkowała

SKLEPY MHD będą kupować bu­telki i opakowania szklane. Dyrekcja 
KlHD w piśmie do redakcji przyznaje, 
że do akcji skupu szklanych opakowań ńie przykładała należytej wagi. Dopie­
ro. na skutek naszej notatki, postano­
wiono tą sprawą się zająć, zwołano 
odprawy kierowników sklepów wyda­jąc odpowiednie zarządzenie i. nawet 
organizując współzawodnictwo mię-, 
dzy sklepami w.zakresie skupu bute­lek.

na wszystkie wsie w powiecie był tyl­ko jeden lekarz. Teraz Polska Ludowa naprawia przedwojenne zaniedbania, ale jeszcze jest wiele do zrobienia i pragnąłbym stanąć do tej roboty.Władysław Cierpiał > Edek Kuciński są ambitnymi chłoocami. Jesteśmy pewni, źe zrealizują swoje marzenia.W Domu Dziecka przy ul. • Krótkiej panuje wzorowa czystość, zarówno w dwóch świetlicach do nauki, sześciu sypialniach, jak i w kuchni oraz w ja­dalni. Uwagę zwracają starannie wy­konane1 gazetki ścienne. Biblioteka za wiera kilkaset tomów.— Jak pracuje wasz samorząd? —. pytamy wychowanka Józefa Gawęc­kiego.— Prowadzimy szkolenie ideologicz­ne i zbiorowe czytanie prasy. Wciąg­nęliśmy wszystkich kolegów do współ zawodnictwa w nauce, dyscyplinie i pracy porządkowej. Dzięki temu wzro sła obowiązkowość młodzieży 1 wza­jemne przywiązanie koleżeńskie. Czu- jemy się tak, jak byśmy urodzili się w jednej rodzinie i wychowali razem. A źe przy tym otrzymujemy dosłow­nie wszystko: bieliznę, ubranie, pła­szcze, wszelkie pomoce naukowe i b. dobre wyżywienie, więc nigdzie nie mogłoby nam być lepiej, (g)

Młynie nr. 1 PZZ, gdzie dyrekcja zle­ciła pieczą nad świetlicą... dozorcy nocnemu.Pracownicy umysłowi zakładów ma ło interesują się sprawami kulturalno oświatowymi, nie- biorąc w nich za­zwyczaj czynnego udziału.
Zasadniczym błędem popełnianym przez wszystkie świetlice i komisje kulturalno-oświatowe na terenie czę­stochowskim jest niedocenianie pro­pagandy poglądowej. Jak należy pro­pagować produkcję i przy pomocy ja­kich środków, wskazał w swym refe­racie przedstawiciel wojew. Domu Kul tury.
Rady zakładowe otrzymały szcze­gółowe wytyczne swej działalności, w których główny nacisk położono na pracę kulturalno - oświatową. Od 17 b.m., we wszystkich zakładach pracy przeprowadzane są narady robocze aktywu kulturalno-oświatowego z u- dzialem dyrektorów, kierowników działów, rady zakładowej, podstawo­wej organizacji partyjnej, Ligi Kobiet
Celem tych narad jest wprowadze­nie nowych metod pracy świetlic i ko­misji kulturalno-oświatowych, ściślej­sze niż dotychczas powiązanie świetlic z życiem zakładu i z zagadnieniami produkcji.

o pierwszeństwo. I tutaj zwycięstwo odniosła brygada Janika, uzyskując średnio 268 proc, normy. Zespół Ta­bora nie o wiele pozostał w tyle, gdyż wykonał 260 proc, normy tygo­dniowej.15 bm. zakończył się trzeci tydzień współzawodnictwa,, które- odbywało się tym razem na budowie osiedla robotniczego na Rakowie. W szlachet nej rywalizacji uczestniczyły brygady — Szwarlika z odcinka czwartego, Tabora-i Henryka Wójtalj z budowy
Po 3 dniach prowadził -zespół Woj- tali, który wykonał w tym czasie 323 proc, normy. Ostateczne wyniki nie są jeszcze znane, ale prawdopo­dobnie zespół ten zajął pierwsze, miejsce.
Współzawodnictwo trwa nadal. Przyłączają się do niego coraz to no­we zespoły, dzięki czemu szybciej ro sną domy w osiedlu robotniczym, skracane są terminy wykonania ro­bót.Nowa forma współzawodnictwa ma jeszcze jedną ważną zaletę — przy­czynia się mianowicie do popula ryza cji i upowszechniona zespołowych metod pracy, do przełamania murar­skiego konserwatyzmu.
Lepsza organizacja pracy, zaznaja­mianie się z ulepszonymi narzędzia­mi i większe zarobki oto dalsze dodatnie strony tego współzawodnic-

SKS lic. felczerskiego 
bez zarządu

We wrześniu br. z inicjatywy ZMP zostało zawiązane przy lic. felczer- skim koło sportowe. Zarząd tego ko­ła początkowo rozwijał ożywioną działalność, po pewnym jednak czasie zaniechał pracy, w wyniku czego zo- sta^rozwiązany przez zarząd szkolny
Było to-trzy tygodnie temu. Pomi­mo upomnień w gazetce szkolnej, no­wy zarząd SKS-u nie został dotąd wybrany i sportowcy szkolni zdani są. na własne siły. Przeprowadzenie wy­borów i ożywienie działalności koła jest konieczne. Józef Kleszcz koresp. ęportowy

HANDLOWE
Kupię dublerkę do grze­bieni nawet niekompletną । lub do remontu. Oferty- : ..15911". Biuro Ogłoszeń, i Poznańska 38. Warszawa. \

Zgubiono książeczkę woj­skową wydaną przez WKR Sosnowiec na nazwisko Nawara Józef. Koziegłowy, Ogrodowa 4. 1589B1
Zgubiono kartę meldunko wą, świadectwo ukończe­nia szkoły podstawowe) Włoszczowa na nazwisko Strzelecka Walerie oraz legitymację Związków Za­wodowych na nazwisko Strzelecki Teodor. iS095 1 
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NCWA KULTURA

Gorgol Henryk

1951 r. przeżywszy lat 33. • .
Wyprowadzenie drogich nam zwłok .z domu ta-" łoby w Częstochowie przy-ulicy Puławskiego 66/68 nastąpi w piątek dnia 31 grudnia o'godzinie 14,30 do kościoła św. Barbary, po czym odbędzie até pogrzeb na cmentarzu na Kulach.O smutnych tych obrzędach zawiadamiają po- ‘ . grążenl w głębokiej żałob ę ■ .

1980-1 Matka,, siostra, bracia l rodzina

Gprgol Henryk 

długotemr użytkownik Pracown. ogrodów- Dział kowych w Częstochowie zmari, przeżywszy lat 31 
gWoZSsm SUłC1,lŚmy WBp^llowotzy,z* 1 dobre-

Cześć Jego pamięci! .
Zarząd Prac. Ogrodów Działkowych w Częstochowie


